
100 rejsów
statku

»Jarosław Dąbrowski«
W ub. niedzielę zawinął 

do Gdyni z kolejnej po­
dróży statek „JAROS­
ŁAW DĄBROWSKI“, PO 
DRÓŻ TA BYŁA SET­
NYM REJSEM STAT­
KU POD BANDERĄ 
POLSKI LUDOWEJ. Sta 
tek przywiózł z Londynu 
ni. in. skóry surowe, opo­
ny samochodowe i trak­
torowa, chemikalia oraz 
pocztę z Anglii, kolonii i 
dominiów angielskich.

S-s „Jarosław Dąbrowski" 
wybudowany został w angle 1 
«kiel stoczni w Blyth i prze­
kazany do eksploatacji w 
dniu 2 stycznia 1951 r. W 
cztery dni później Statek wy 
szedł z portu w Gdyni do 
Hull w pierwszy rejs pod 
banderą polską. Wszystkie 
następne rejsy s-s „Jarosław 
Dąbrowski" odbywał regu­
larnie na trasie Gdynia — 
Londyn.

Załoga statku dzielnie wal 
czy o obniżkę kosztów eks­
ploatacji. W 1954 r. np. ob­
sługa maszyn potrafiła wy­
korzystać moc mechanizmów 
w 98 proc. (jest to najlep­
szy wynik w Polskich Li­
niach Oceanicznych), przez 
co zaoszczędziła 238 ton wę­
gla. Za oszczędności paliwa 
obsługa maszyn otrzymała 
premię w wysokości ok. 23 
tys. zł.

S!s „Jarosław Dąbrow­
ski“ jest ósmym stat­
kiem Polskich Linii Ocea­
nicznych, który posiada 
za sobą przynajmniej 100 
rejsów. Statek „TUR­
NIA“ np. jest obecnie w 
227 rejsie, „RYSY“ w 1Ą1, 
„HEL“, „MAZURY“, 

„WARMIA“ i „PUCK“ 
mają ponad ISO rejsów 
każdy.

DZIENNIK BMMKI
ROK X, NR 77 (3352) CZWARTEK, 31 MARCA 1955 R. CENA 20 GR.

Zasobni w doświadczenia dziesięciolecia 
wykonamy z honorem dalsze zadania 

których celem Jest szczęście i dobrobyt narodu
Uroczysta sesja

Wojewódzkiej i Miejskiej Bady Narodowej
w dziesiątą rocznicą 
wyzwolenia Gdańska
Pięknie wyglądał story' estrada. Tłem dekoracji był czer

ndflńFk W dniu wony sztandar klasy robotni-(jaan.K V. anm GZKa.ęw.Oie Czej, która prowadziła naród poi
cia wyzwolenia. W blaskach skl od zwycięstwa do zwycię-j 
marcowego słońca flagi mie stwa ,w pokojowej, twórczej ora 

.» . u i cy minionego dziesięciolecia. Na;mły się czerwienią i bielą,; rozpiętym biało - czerwonym 
na wielu gmachach zawisły sztandarze, pod którym skupio-
syhi-mówki ewlanriv i mo-'ay ->cst we Froncie Narodowym; SCTU.mowie g.nanay i pi u ły liasz naródt olbrzymich roz
porce spowiły portrety kie-;■ miar6w medal soo-iecia Gdań-

!równików naszej Partii i'ska. Całość w obramowaniu zie
Rządu. leni 1 kwiatów spięta symbolicz 

na klamrą historycznych dat: 
,,1915 — 1855“, zamykających
pierwsze dziesięciolecie Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej.

Walki na ulicach Saigonu
Oddziały sekt 

obsadziły punkty 
strategiczne

Uroczysta sesja Woje wódz 
kiej i Miejskiej Rady Naro­
dowej zgromadziła w sali 
teatru „Wybrzeże" około ty-J Na sali radni W RN i MRN, 
siąca osób. i posłowie ziemi gdańskiej do

Spojrzenia obecnych przyku- j sejmu oraz tłumv odświęt-
j nie przybranych mieszkań­
ców Gdańska, a wśród nich 
delegaci Wybrzeża na III 
Ogólnopolski Kongres Poko­
ju w Warszawie. Wśród ze­
branych nie brak oficerów 
i żołnierzy Marynarki Wo­
jennej i wojsk lądowych. Na 
wielu piersiach widnieją 
medale X-lccia, jaśnieją od- j 
znaki przodowników pracy j 
i racjonalizatorów produkcji,! 
krzyże zasługi i najwyższe* 
odznaczenia państwowe, któ 
rymi władza ludowa wyróż­
nia przodujących obywateli.

Parę minut po godz. 17 
gorące oklaski zebranych wi 
tają ukazanie się członków 
prezydium sesji. Za siołem 
prezydialnym zajmują miej­
sca czołowi przedstawiciele 
społeczeństwa gdańskiego z 
I sekretarzem KW PZPR Ja 
nem Truszem i przewodni­

ka się 5 kolumn pancernych S^ym Prezydium Woj. RN
wojsk rządowych. | Walentym Szeugą na czele,

Patrole francuskie wspierane’Szczególnie serdecznie wita- 
przez czołgi zostały skierowane iQ zebrani

Delegat na III Ogólnopolski Kongres Pokoju

Marszałek Polski
Konstanty Rokossowski

życzy społeczeństwu Wybrzeża
dalszych sukcesów w pracy

Minister obrony narodowej marszałek Polski Kon­
stanty Rokossowski wystosował do Wojewódzkiej i 
Miejskiej rad narodowych w Gdańsku depeszę na­
stępującej treści:

DO
PREZYDIUM WOJEWÓDZKIEJ I MIEJSKIEJ 

RADY NARODOWEJ
w Gdańsku

Serdecznie dziękuję za zaproszenie na uroczystą 
sesję Wojewódzkiej i Miejskiej Rady Narodowej, któ­
ra odbędzie się w związku z dziesiątą rocznicą wy­
zwolenia województwa gdańskiego z niewoli faszysto­
wskiej przez bohaterską Armię Radziecką i Wojsko 
Polskie. Z przyczyn ode mnie niezależnych nic mogę 
jednak wziąć udziału w organizowanych przez Was 
uroczystościach i, korzystając z okazji, pragnę życzyć 
Wam oraz wszystkim mieszkańcom Gdańska i woje­
wództwa gdańskiego jak najlepszych wyników w ich 
ofiarnej pracy nad rozwojem naszej gospodarki naro­
dowej i umacnianiem obronności Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej.

Minister Obronv Narodowej — Marszałek Polski 
KONSTANTY ROKOSSOWSKI

Dźwigowy Józef Grabarczyk odznaczony Srebrną i 
Złotą Odznaką Przodownika Pracy, aktywista społecz 
ny. Pracuje w Porcie Gdynia od 1948 roku,

CAF-fot. Uklejewski

PARY2 (PAP). Jak Już flono 
słliśmy, w nocy z 29 na 39 mar- j tysięcy 
ca br. na ulicach Saigonu roz- Przeciw 
poczęły się walki pomiędzy po­
łudniowo - wietnamskimi woj­
skami rządowymi a uzbrojony­
mi oddziałami sekt religijnych.

Obecnie agencja France Pres­
se donosi, że w wyniku tych 
starć jest około 100 osób zabi­
tych i rannych.

Oddziały sekt religijnych, u- 
zbrojone w karabiny maszyno­
we, obsadziły strategiczne punk 
ty panujące nad wszystkimi dro 
gami w celu odcięcia Saigonu 
od reszty kraju i niedopuszcze­
nia do dowozu żywności.

Prasa paryska z 29 bm. dono­
si, że 8 przedstawicieli sekt re­
ligijnych w rządzie popieranego 
przez Amerykanów Nho Dinh 
Dieraa podało się do dymisji.
W ich liczbie znajduje się za­
stępca przewodniczącego rady 
ministrów i równocześnie mini 
ster spraw wojskowych. Wysłali 
oni list do przebywającego na 
Riwierze francuskiej Bao Daia, 
domagając się od niego, aby za 
.jął stanowisko w sprawie kon 
tliktu oraz zwolnił Ngo Dinh 
Diema z funkcji szefa rządu.

Ngo Dinh Diem, którego sie­
dzibę oddziały rebeliantów os-

do europejskiego sektora mia- ^ przedstawicieli
sta. bratnich narodów: konsula

stosunek sił stron walczących generalnego ZSRR w Gdań- 
w Saigonie przedstawia się w „j M Taiwjna nmhaten sposob, że Ngo Dinh Diem s , ”, Jaiyzina, i cocę ani Da 
ma do swej dyspozycji około 12 sady ChRL Lu-Jo-Ming oraz 

wojsk rządowych, zaś konsula generalnego CSR 
sobie około S tysięcy 

uzbrojonych członków sekt.
no no prezydium.

Oświiileietiie Charchlila
w sprawie konferencji czterech
pmk.zits debaty

Izbie Gmin

;cji
' carstw.

czterech wielkich mo-

W
LONDYN (PAP). Jak po-

Odpowiadając na tę inter 
pelację premier oświadczył 
m. in.: „Sprawa ta niewątpli

| Orkiestra Marynarki Wo­
jennej gra hymn państwowy 

I— uroczysta sesja rozpoczę- 
j ta. Radny Leitgeber odczytu 
i je depesze z pozdrowieniami 
lod ministra obrony na rod o- 
j wej Marszałka Polski Kon­
stantego Rokossowskiego o- 

PARYŻ (PAP). Jak dono- raz °d Prezydium WRN w 
szą z Hagi, izba niższa par- j Olsztynie, serdecznymi okla- 
1 amen tu holenderskiego 71 i skarm przyjęte przez obec- 
głosami przeciwko 6 ratyfi­
kowała układy paryskie.

29 bm. podczas debaty w Iz 
bie Gmin poseł labourzysto- 

Starecka, których zaproszo- wski Warbey zapytał premie
ra Churchilla, jakie są per­
spektywy zwołania konferen

daje agencja Reutera, w dniu jwje przybrała ostatnio pomy

Holenderska
izba niższa
ratyfikowała 

układy paryskie

Wielki strajk (jokerów

mych (teksty obu depesz po 
dajemy osobno).

Myśli obecnych

Bevan nie został 
wykluczony
z Partii Pracy

LONDYN (PAP). Agencja Reu 
tera donosi, że w dniu 30 marca 
komitet wykonawczy partii ła- 
bourzystowskiej postanowił nie 
wykluczać Aneurina Bevana z 
szeregów partii.

LONDYN (PAP). 28 bm. wy­
buchł w Liverpoolu strajk do- 
kerów. który następnie objął 
porty w Birkenhead i w Man

trzelały z karabinów maszy-; chesterze. W poniedziałek »traj-
nowych i moździerzy, objął sta­
nowisko ministra spraw wojsko­
wych i wydał rozkaz grupom 
ruchomym wspieranym przez sa 
mochody pancerne, aby były go 
towe do przerwania pierścienia 
blokującego miasto. Do Saigonu

' Na granicy
furecko-syryjskiej
sytuacja. $i$ zaostrza
PARYŻ (PAP). Z Bejrutu 

donoszą, że syryjskie koła o- 
flojalne znów potwierdziły 
wiadomości o koncentracji 
wojsk tureckich na granicy 
turecko -syryjskiej.

Syryjskie koła miarodajne 
stwierdzają, że koncentracja 
tureckich sił zbrojnych od­
bywa się wzdłuż całej gra­
nicy turecko-isyryjskiej oraz 
że armia syryjska przygoto­
wuje się aktywnie do odpar 
cia wszelkiej napaści na te­
rytorium Syrii.

Jak wynika z wiadomości 
nadchodzących z Ankary,
rząd turecki wysłał ciężką ar 
tylerię i czołgi do okręgów 
graniczących z Syrią,

za słowami przew. Szeligi, 
który w referacie swoim
przypomina historię powrotu 

W portach angielskich Gdańska do Macierzy przed
500 laty i bohaterskie zmaga 
nia żołnierzy Armii Radziec­
kiej, Armii Wyzwolicielki o- 
raz Wojska Polskiego, któ­
rzy przed 10 laty przynieśli 
wolność naszemu miastu. 
Mówca przypomina równo­
cześnie nieustanne knowania 
imperialistów, którzy prag­
nęliby pozbawić naród pol­
ski jego dostępu do

Komitet przyjął do wiadomo- 
podążają Ści zapewnienie Bevana, że w 

przyszłości „będzie się stosował 
do oficjalnej polityki Labour 
Party“,

kowało 4000 dokerów, a we wto­
rek już ponad 13 tys.

Praca we wszystkich trzech 
portach jest sparaliżowana.

Największe rozmiary przybrał 
strajk w porcie Birkenhead, 
gdzie pracę porzuciło 9 tys. do­
kerów. Prasa podaje, że port 
ten wygląda jak wymarły.

Brazylia 
pali kawę

NOWY JORK (PAP). Jak do­
nosi prasa, rząd brazylijski za­
mierza spalić zapasy kawy z po 
wodu kryzysu zbytu tego ax-ty- 
kułu na rynku zagranicznym.

Obecnie w magazynach brazy­
lijskich znajduje się przeszło 6 
milionów worków kawy.

Prezydent Eisenhower
wyraża wdzięczność 
min, Scefbia

NOWY JORK (PAP), W Wa­
szyngtonie toczą się rozmowy 
między przybyłymi z oficjalna 
wizytą do Stanów Zjednoczo­
nych premierem włoskim Scelba 
i ministrem spraw zagranicz­
nych Martino, a przedstawiciela 
nil rządu Stanów Zjednoczo­
nych.

doniesień prasy,

ślny obrót. Nigdy nie wyrze 
kałem się poglądu, że konie 
rencja na najwyższym szcze 

iblu, bez ustalenia porządku 
dziennego! może być skute­
cznym sposobem zbliżenia 
się do rozwiązania pro- 
blemówA międzynarodowych. 
Szansęfąukeesu takiej konfe 
rencj i byłyby większe gdyby 
inicjatywa pochodziła z gó­
ry. Dotychczas jednak szefo 
wie rządów nie zaakceptowa 
li tej metody“.

„Tymczasem — dodał Chur 
chiii — nie zaniedbujemy ni 
czego, jeśli chodzi o ustale­
nie mechanizmu niezbędne­
go do osiągnięcia rezultatów, 
jakich wszyscy pragniemy".

Jeden z posłów

Canon pamiątki
z okresu

wyzwolenia Gdańska
w muzeach 

leniuqradzkich
MOSKWA (PAP). W Cen­

tralnym Muzeum Marynarki 
Wojennej i w Muzeum Arty 
lerii w Leningradzie znajdu­
je się wiele cennych pamią­
tek, związanych z wyzwole­
niem Gdańska przez Armię!
Radziecką. W Muzeum Arty 
lerii zwraca uwagę zwiedza­
jących 37-milimetrowa zeni- 
tówka, nr 46248. Pierwszy 
wystrzał oddano z niej w ro 
ku 1942 pod Moskwą, a ostat 
ni — przy wyzwoleniu Gdań 
ska.

W Muzeum Marynarki Wo 
jennej można obejrzeć mode 
le okrętów wojennych, które 
brały udział w operacjach w 
południowej części Bałtyku.
Troskliwie przechowuje się 
tutaj fotografie starszego lejt 
nanta lotnictwa A. Romano­
wa. Kiedy samolot zapalił się 
od nieprzyjacielskiego poci 
sku, bohaterski lotnik 
rował go na stojący w Za- 1) Prezydium Sejmu ustali- 
toce Gdańskiej faszystowski ło termin posiedzenia Sejmu 
poławiacz min i w ten spo-

Depesze
z Warmii i Mazur
W imieniu społeczeń­

stwa prastarej ziemi pol­
skiej Warmii i Mazur — 
z okazji dziesiątej roczni­
cy wyzwolenia wojewódz 
twa gdańskiego oraz 500- 
lecia przyłączenia Pomo­
rza do Polski przesyłamy 
dla całego społeczeństwa 
Waszego województwa ży 
czenia dalszej owocnej 
pracy, coraz większych 
sukcesów w budownic­
twie socjalizmu w na­
szym kraju i utrwaleniu 
pokoju.

Prezydium WRN 
w Olsztynie

# * *

Depeszę z pozdrowienia 
mi nadesłało również Pre 
zydium MRN w Olszty­
nie.

W poniedziałek 
posiedzenie Sejmu

WARSZAWA (PAP). Biu­
ro Prac Sejmowych Kance­
larii Rady Państwa zawiada 

fskie-!m*a:

sób zniszczył go.
Wielki obraz artysty mala 

rza G. Gorszkowa przedsta­
wia jeden z epizodów walk 
o Gdańsk — zatopienie przez 
radziecką łódź podwodną „S- 
13“ niemieckiego okrętu wo­
jennego.

Sesja naukowa PAN
poświęcona

problemowi bezpieczeństwa 
zbiorowego w Europie

stowskich, czyniąc aluzję na 
temat pogłosek o bliskim u- 
stąpieniu Churchilla ze sta­
nowiska premiera, zapytał, 
czy premier liczy na zwoła­
nie konferencji wielkich mo 
carstw i na wzięcie w niej 
udziału, zanim opuści swe 
stanowisko. Wśród śmiechu 
posłów Churchill odpowie­
dział: „Przyszłość okryta
jest mroki««. Nie chciałbym 
dziś zanurzać się zbyt głębo-

WARSZAWA (PAP). Dnia 
3 kwietnia br. rozpocznie w 
Warszawie obrady cztero­
dniowa sesja naukowa Pol­
skiej Akademii Nauk, po­
święcona problemowi bezpie 
czeństwa zbiorowego w Eu­
ropie.

| Udział w sesji, która ma 
labourzy-[ charakter międzynarodowy,

Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
dowej na poniedziałek, dnia 
4 kwietnia 1955 r. Posiedze­
nie rozpocznie się o godz. II.

2) Prezydium Sejmu zwoła 
ło posiedzenie Rady Senio­
rów z udziałem przewodni­
czących wszystkich woje­
wódzkich zespołów posel­
skich na sobotę, dnia 2 kwiet 
nia br. godz. 11 w nowym 
gmachu przy ul. Wiejskiej 
nr 6, sala nr 118.

3) Posiedzenia wojewódz­
kich zespołów poselskich od 
będą się w poniedziałek, 
dnia 4 kwietnia br. o godz. 
9 w salach domu poselskiego 
przy ul. Wiejskiej nr 4.

Rybacy »Arki«
27 bm. wykonali
kwartalny plan połowów

zgłosili naukowcy 
krajów Europy.

Jak wynika
podstawowym celem rokowań; tn w *vrn mroku 

morza fest dalsze podporządkowanie *
, . ... , , , ’ włoskiej polityki zagranicznej i

chcieliby oderwać Gdansk i wewnętrznej interesom USA.

Nowy autobus 
radziecki

MOSKWA (PAP). Moskiewskie 
Zakłady Samochodowe im. j. 
Stalina rozpoczęły seryjną pro­
dukcję nowoczesnych autobusów 
typu „Zis-127“. przeznaczonych 
do komunikacji międzymiasto­
wej.

Nowe autobusy, obliczone na 
32 miejsca są zradiofonizowane. 
Autobus rozwija szybkość około 
180 km na godziną

Wybrzeże od Macierzy. Zwar 
ty jak monolit naród polski,

Komunikat z pierwszej rozmo 
wy Scelby z Eisenhowerem 
stwierdza, że prezydent USA i 

pod mądrym kierownictwem premier włoski omówili „spra- 
^ ^ J wę utworzenia Unu żachodmo-
swej przewodniczki — Pol- Europejskiej i że prezydent Ei- 

. _ ... _ senhower wyraził Scelbie wdzieiSklej Zjednoczonej Partu Ro czność... za poważna role, jaka! 
botniczei wytężona hoha- odgrywają Włochy w realizowa*!J’ ^ oona niu wszystkich posunięć wiodą-!
terslką pracą, nieustępliwą go cych do zjednoczenia Europy! 
. , . , . zachodniej i do solidarności1towosoą obrony swej wolno wspólnoty atlantyckiej".
ści, niepodległości i granic 
ludowej ojczyzny odpowiada 
na te niecne zakusy.

Niezaprzeczalny, olbrzymi 
wkład w bogactwo dorobku 
dziesięciolecia ma lud Wy­
brzeża, Myśli obecnych śle­
dzą słowa przewodniczącego 
Szeligi, gdy ten przypomina 
odbudowę i rozbudowę por­
tów i stoczni, wielkich i ma

(Dokończenie na str, 2)

Suites żąrśa od senatu
szybkiej rafyIśkacji 
układów paryskich

NOWY JORK (PAP). Jak do­
noszą z Waszyngtonu, komisja 
spraw zagranicznych senatu USA 
rozpoczęła obrady naci ratyfika­
cją układów paryskich.

Przemawiając w komisji se­
kretarz stanu USA Dulles, do­
magał się, aby ukłuły paryskie 
zostały ratyfikowane „możliwie 
najszybciej".

Rząd Faure‘a 
otrzymał pełnomocnictwa 

gospodarcze
PARYŻ (PAP). W nocy z wtór 

ku na środę Francuskie Zgro­
madzenie Narodowe uchwaliło 
329 głosami przeciwko 285 „nad­
zwyczajne pełnomocnictwa" ja­
kich domagał się rząd premiera 
Faure‘a w dziedzinie finansowej 
i gospodarczej.

Ustawa uchwalona przez Zgro 
madzenie upoważnia rząd do 
zreorganizowania do dnia 30 
kwietnia br. systemu podatko­
wego. Reorganizacja ta może 
być przeprowadzona w drodze 
rozporządzeń i dekretów, bez po 
trzeby odwoływania się do zgn 
madzenia.

Premier Faure przeforsował 
ustawę o nadzwyczajnych peł­
nomocnictwach, bez stawiania 
kwestii zaufania.

I-» 4 * pPrzygotowanialow
do oceny 
dzieslęcialeda 

w literaturze i sztuce

szeregu; 27 bm. rybacy „Arki" prze 
i kroczyli swe zadania, przypa 
J dające na I kwartał br„ wy- 
jkonująo plan kwartalny w

WARSZAWA (PAP). W 
Nieborowie odbyło się dwu­
dniowe posiedzenie rozszerzo 
nego Prezydium Rady Kultu 
ry i Sztuki, poświęcone omó 
wieniu przygotowań do oce­
ny dziesięciolecia w literatu 
rze i sztuce.

W zagajeniu prof. Juliusz 
Starzyński mówił na temat 
badań nad sztuką i o osiąg­
nięciach plastyki polskiej, 
prof. Jan Kott o literaturze 
i teatrze w dobie dziesięcio­
lecia.

Po dyskusji prezydium Ra 
dy doszło do wniosku, że pra 
ce przygotowawcze nad oce­
ną dziesięciolecia zostały tak 
dalece zaawansowane, że doj

Kwartalny plan połowów 
przekroczyło 19 załóg arkow 
ekich, a 13 ma już wykona­
ne ponad 90 proc. planu. 
Przodują z kutrów helskich 
„Gdy 33“ z szyprem Emilem 
Krollem — 129,5 proc. planu 
kwartalnego i „Gdy 62" z 
szyprem Bernardem Muzą— 
124,9 proc., a z kutrów gdyń 
skich „Gdy 207“ z szyprem 
Edwardem Kreftem — 125 
proc, i „Wła 112“ z szyprem 
Feliksem Hohnem — 120,7 
proc. planu.

Gorzej wiedzie się ryba­
kom „Arki“ z realizacją mar 
cowego planu połowów, któ­
ry do 28 bm. wykonany zo­
stał dopiero w 85 proc. Przy 
ezyną tego są częste sztor­
my, które przeszkadzają w 
połowach, oraz niska wydaj­
ność połowów. 3 załogi arko 
wskie przekroczyły już swe 
zadania miesięczne. Są to 
„Gdy 205“ z szyprem Włady

rżała sytuacja do zwołania; sławem Gilewiczem — 116,2
plenarnego posiedzenia Ra­
dy.Plenarne posiedzenie Ra­
dy Kultury i Sztuki ma się 
odbyć w połowie czerwca 
1955 r,

proc. planu, „Gdy 31“ z szy 
prem Antonim Mużą—108,3 
proc. i „Gdy 32“ z szyprem 
Józefem Piperem — 103.3 
proc. planu.

(ci i
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Ciasnota przy nabrzeżach
i lurcie gtisäISilll

panuje 
ożywiony nich

stoików
Jak informuje dyspozytor 

portu gdańskiego, w ostat­
nich dniach marca wzmogła 
się frekwencja statków róż­
nych bander, przy czym zna­
cznie ożywił się ruch przeła­
dunkowy.

Mimo niesprzyjających wa 
ranków atmosferycznych, 
które w znacznej mierze u- 
trudniają pracę, brygady ro 
boczę nie szczędzą trudu, by 
wszystkie statki jdszcze do

Anglia 
przystąpić ma

do paktu 
turecko-irackiego

w najbliższych dniach
LONDYN (PAP). Agencja Reu­

tera donosi, że v/ najbliższych 
dniach Anglia przystąpi do. pak 
tu turecko - irackiego.

Obecnie toczą się rokowania 
na temat „współpracy“ wojsko­
wej między dowódcą angielskich 
sił lotniczych na Środkowym | ty^y przywiezione 
Wschodzie a sztabem generał-! f
nyrn armii irackiej. Tematem ; Luaowycn.

końca bież. miesiąca wyszły 
w morze, ustępując innym Jerzego Szauera poznałem w 
miejsca przy nabrzeżach. Warszawie. Ściślej mówiąc „po- 

y J i , znalem się“ najpierw z jego porW tym celu zastosowano tretem. Każdemu, kto zwiedza! 
przy przeładunku Śystem zwa Odgrodzone sieciami rybackimi
nv wąskim frnntkm“ TVUo zlotowe miasteczko młodych bu- ny „wąskim iiontem . Pole- downiczvch Polski Ludowej, rzu
ga on na koncentracji pracy Cały się w oczy wielkie, płó- 
wszystkicll brygad na jed- Cienne portrety Frankowskiego 
nym statku, co pozwala zna. szauersuAgllieszki Perszon 1 
cznie przyspieszyć- tempo ro-j Już daivno chciałem napisać 
bót. M. in. W tih sposób' reportaż o młodym przodowni-

! ku pracy Stoczni Gdańskiej, któ akrooono prawie ił jedną do- ry wezwaj przodująca młodzież, 
bę załadunek drobnicy na by wstępowała w szeregi zmp. 
statek radziecki „FIGULDA“ Miałem więc okazję. Starałem 

„ . . , . się zanotować w pamięci wyrazoraz^ o dwie doby na statek twarzy Szauera na portrecie, by 
bandery polskiej „KUTNO“, później móc go skojarzyć z ży- 

PonadtO odbywa się zała- wym człowiekiem. Udało sie. _ 
dunek cementu » rwo**-'."“Ä 
kupiony statek „Romuald; po uliczkach miedzy namiotami 
Traugutt“, który udaie się w zlotowego miasteczka, natkna-

_• , , - , , lern sie na ZMP-owca nodobnc-drugi rejs’ pod polską ban­
derą do portów zagranicz­
nych. Statek fiński „Baltic“ 
kończy ładunek drobnicy, 
przeznaczonej do Helsinek, 
a radziecki statek „Akade­
mik Komarcw“ ładuje drób

Porywająca i realna wizja
bliskiej przyszłości

łem sie na ZMP-owca podobne 
go do portretu naszkicowanego 
węglem.

— Kolego Szauer! — zawoła­
łem.

Odwrócił się i przyjaźnie wy­
ciągnął na przywitanie rękę.

Z zamierzonego reportażu nic 
jednak nie wyszło. Szauer mó-

W X rocznicę
wyzwolenia

Gdańska
(Dalszy ciąg ze str. 1)

łych zakładów produkcyj­
nych, osuszanie Żuław, budo 
wę komunikacji, walkę o 
nierwsze ziarno dla miasta, 

jest w tej chwili na nara-jty-wy i poświęcenia uczyi, wiec,_ uwumuchcw^^ ludzi mo­
dzie produkcyjnej. Jeśli chce;Szauera nie tylko Scidek,:największego wyproauKow -, ^ murarzy, inżynierów,
cie z nim rozmawiać, musi-1 dziś inżynier i poseł na Sejm, nego dotychczas u nas okrę; |Pr.hników pracowników kul 
cie poczekać godzinę — oz-1 Polskiej Rzeczy pospolitej Lu | tu mówi Szauer. u naukowców, rzemieślni1 do we j. Uczyli go najlepsi roj Seryjna produkcja tych I tury, naunuwc ,

[ich rąk, spośród plątaniny 
I wykresów wyłaniał się twór 
jinż. Pocześniaka, kontur no-
;wego giganta — pierwszego 

ka wielki portret przodow-! ty wy, aby nie poddać sięj „dziesięciotysięcznika“. _ 
niłta pracy i nieudany „wy! zmęczeniu, a nieraz i zniechę | —Będzie to motorowiec o 
wjah“. 1ceniu. Tego samozaparcia W!wyporności 10 tys. ton, doß-

— 'Kierownik Chwastek: ciężkich chwilach, tej inicjał konały, spawany drobnico- 
jest w tej chwili na nara-jtywy i poświęcenia uczył; wiec, dwukrotnie większy od

najmił. ~ *-i —- - - - - - - - - - - itA„,
— Dobrze, poczekam, —; botnicy Niedzielski, Olejar-j statków to nasza przyszłość. K0W

zgodziłem się skwapliwie, i czyk i Podgajny i uczył go
Podłoga trasernl szkli eię! !>umaia, którego w ostrej 

srebrzystą, delikatną powlo walce klasowej wróg wytrą 
ką farby. Tu właśnie, na tej iClł z szeregów Partn. 
podłodze koncentruje się ca! Dziąki tej nauCe< 0,kupio- 
la praca trasemi. |nej nawet przelaną krwią,

— Na podstawie tabeli rzę Szauer mógł zostać przodow 
dnych — objaśniał Szauer— j niklem pracy i delegatem na 
wykreślamy siatki. Po cal-j zlot, mógł rzucić przodują- 
kowitym wykreśleniu wrę-|cej młodzieży dumne wezwą

V.
DRZYCHRYPŁY ryk sy- 
' reny okrętowej daje sy 

gnał odjazdu. Na nabrzeżu 
setki ludzi. Z podziwem oglą

Czekają nas wielkie i 
trudno zadania, których ce 
łem jest szczęście i dobro­
byt całego narodu. Zasob­
ni w bogate doświadczenia 
minionego dziesięciolecia, 
zbrojni ofiarnością i praco

dają potężną sylwetkę dłu- j witością całego narodu, za 
giego, 150-metrowego stat-; t|ania te zwycięsko wyko- 
ku. Na jego budowę stocznio! namy.
wcy zużyli 130 wagonów j Burzliwe oklaski towarzy-

nice dla portów radzieckich [wü ® wszystkim, o swoich wra-jjtd. otrzymujemy rysunki [ ßi ZMP. L1. A . Izeniach w Warszawie, o wsca- ha.;1.

gów budowlanych, pokładów:nje, by wstępowała w szere- 6 tali. | szą słowom .mówcy, gdy ten
Marynarze stoją na pokla- pozdrawia w imieniu iiiuu

Przy nabrzeżu drzewnym; niałyin BOkazie wojsk lotni
załadowują tarcicę trzy stat- czych, nawiązywał nawet do Sto 
ki: szwajcarski „Jura“, ^L?daóskiei* ale ani slowa
sizwedzki „Gudnaes“ i holen 
derski „Repeto“.

„Kołobrzeg“ dokonuje wy­
ładunku chemikalii, blach 
stalowych i surowców włó- W
Menniczych, które przywiózł i wyraz twarzy człowieka, któ 
z portów zachodnio-europej-j reSo widziało się tylko raz 
skich, a „Przyjaźń Narodów“ ji to przelotnie. Toteż gdy 
wyładowuje drobnicę i apa- j przed kilkoma dniami roz- 

z Chin i mawiałem w Stoczni Gdań- 
| sklej z mistrzem trasemi,

warsztatowe. Wykresy, któ
re tu widzicie, to upłynnię-1 A dziś, w 10 rocznicę wy- 
nie ukośnie i wzdłużnie no-, Zwolenia Wybrzeża Szauer 
wego typu statku, po raz'może z czystym sumieniem 
pierwszy budowanego w na podsumować swoje osiągnie 
szej stoczni. Ta linia—wska! cia. Wiele statków pływają- 
zał na grubą'— 19-metrową1 cych na morzach świata pod 

się zatrzeć w pamięci [kreskę wygiętą w kształcie! naszą banderą przeszło przez 
litery „S“ — to jego dziób.j jego ręce: „Sołdek“ i „Jed

I.
ciągu trzech lat może

rozmów jest przede wszystkim j Wczoraj przybyły do por-! ubranym w granatowy kom 
sprawa wykorzystania w przysz Uu: statek radziecki „Stalina i binezon, w pierwszej chwiliłcści angielskich baz lotniczych i 
w Iraku. bad“ z ładunkiem rudy indyj i nie poznałem znajomego z

II.

dzie rzucając ostatnie spój- • Wybrzeża wspaniałe narody 
rżenie na iąd. Za chwilę ci, j Kraju Rad, których przy 
którzy nie mają służby zej- j jaźń, pomoc i przykład sta- 
dą do przestrzennych, jas- ły się źródłem naszych suk- 
nych, jedno i dwuosobo- [ cesów.
wych kabin, czy do świetli-j Wzniesiony przez mówcę 
cy lub palarni. Gdańscy stój okrzyk na cześć naszej uko- 
czniowcy pomyśleli o stwo-j chan ej ojczyzny Polski Du­
rzeniu im wygodnych wa-jdowej, podjęty z entuzjaz- 

nośó Robotnicza“, „Brygada runków w długim i ciężkim mem przez zebranych, potęz 
Makowskiego“ i „Nowa Hu-jrejsie. Urządzenia wentyla- nie rozbrzmiał w wielkiej
ta“, 5-tyslęczne lewanty i ru,cyjne zabezpieczają od upa- sali teatru Orkiestra gra

DY po raz pierwszy Ja" l dowęglowce. Spod jego rąk łu u wybrzeży gorącej Afry- , Międzynarodówkę“,' z mocą 
ko uczeń kursu traser- '/£zedł setny statek zbudo ’ ■ *------— ' ------ -------------— +-

skiego Szauer związał się ze Lyany w stoczni Gdańskiej.
tocznią, nie było jeszcze w

Gdańsku budynków miesz-1. 10-letni dorobek Polski Lu 
, sklej oraz szwedzki „Sunnan j warszawskiego Zlotu. Dopie[^ny^ na dov/ej na morzu jest dorob-

londyn (pap). Jak donoszą [ land“, który przybył po ce-iro, gdy wymienił swoje na i " ’ p y * ] ^iem 1 ZM
^BafänsUpordt° brom # ^ przypomniały mi się
skiej dla armii irackiej. 1 (elte) I namioty zlotowego miastecz

Pnygofiwania do Festiwalu Młodzieży
w pełnym toku
Warszawa 

zimti miastem młodzieży
UL małej wiosce hinduskiej tą i różnorodną treść. W de- 
■* Bihar, w głębi konty­

nentu, z dala od nadmor 
skich metropolii, położono 
niedawno kamień węgielny 
pod nowy budynek szkolny. 
Zdarzenie to w Indiach dość 
rzadkie, zaś okoliczności je­
go są już naprawdę nieco­
dzienne. Szkołę postanowiła 
wybudować grupa młodzie­
ży, za składkowe pieniądze, 
zebrane wśród miejscowych, 
borykających się z ciężkim 
losem chłopów. Czyżby mło­
dzi porwali się z motyką na 
słońce?

Odpowiedź przyniosły już 
najbliższe dni. O dziwo! Fun 
dusze zaczęły przybywać z 
szybkością, jakiej nikt chyba 
nie spodziewał się po lu­
dziach, którzy mozolnie wy­
dzierają dżungli swe małe 
poletka uprawne. Miedziak 
do miedziaka, każdy dorzu­
cił co mógł — i oto suma,

partamentaeh Rodanu i Nord 
we Francji odbędą się za kil 
ka tygodni lokalne festiwale 
młodzieżowe, z kiermaszami, 
popisami artystycznymi, kon 
kursami itd. W Marsylii mło 
dzież zacznie niebawem wy­
dawać 8-stronicowy dzien­
nik festiwalowy.

W północnych Włoszech 
propaganda Festiwalu wyra­
ża się głównie w formie dzie 
siątków zawodów sporto­
wych, połączonych z impre­
zami kulturalnymi i rozmai­
tymi atrakcjami.

Z Finlandii komunikują, 
że dla uczczenia Festiwalu 
m. in.wyruszą z północy kra 
ju 4 sztafety narodowe, któ­
re przebiegną łącznie 3 ty­
siące kilometrów. Na ich tra 
sie zorganizuje się 80 zlotów 
młodzieżowych.

Pomimo poważnych wysil 
ków, w wielu zakątkach ku-

zaokrąglająca się z każdymziemskiej młodzież pragną 
tygodniem, stworzyła _ realną; ca przybyć na Festiwal, sta- 
nadzieję na ukończenie i wy| je przed trudnymi do prze- 
posażeme ładnego budynku zwyciężenia przeszkodami

materialnymi. Daleka poo kilku przestro-wiych kia 
sach.

Pora wyjaśnić „zagadkę”: 
inicjatywę podjął miejscowy 
komitet przygotowawczy V 
Festiwalu Młodzieży, zaś na­
grodą jaka czeka najlepsze­
go budowniczego szkoły i 
najofiarniejszego „fundato­
ra” — będzie wysłanie go w 
lipcu do Warszawy.

WIELKĄ popularność Fe­
stiwalu można już dziś 

zaobserwować w różnych za 
kątkach świata, toteż wolno 
nam myśleć z optymizmem 
o jego praktycznym „wciele­
niu” u nas, w Y/arszawie. 
Już w 20 krajach działają 
krajowe komitety przygoto- 
wawcz i, zaś w dziesiątkach 
innych państw zawiązują się 
samorzutnie w miastach i 
wsiach lokalne komitety, któ 
re wobec trudności ze strony 
swoich rządów, bez pomocy 
i koordynacji centralnej, na 
własną rękę podejmują roz­
maite, bardzo ciekawe akcje 
przygotowawcze na polu kul 
tury, sztuki i sportu.

Stowarzyszenie Tancerzy 
w Australii oraz tamtejsza 
Liga Młodzieży już wybrały 
delegatów na Festiwal. Poś­
piech tłumaczy się tym, że 
delegacja australijska musi 
już w maju opuścić kraj 
aby zdążyć na koniec lipca j 
do stolicy Polski. Obie orga-j 
nizacje mają już prawie go­
towy program występów. 

BODAJŻE najcenniejsza 
D jest właśnie inicjatywa 

aa sicreblu regionalnym. To 
*ape wni Festiwalowi boga-

dróż, wyżywienie, ekwipu­
nek — składają się na wiel­
ki wydatek, o którego reali-

merykanin Rubin, Chińczyk 
Czen oraz kilkunastu przed­
stawicieli narodów Czarnej 
Afryki, Południowo - Wscho 
dniej Azji i Ameryki Łaciń- 
kiej.
Od sekretarza generalnego 

Denis dowiedzieliśmy się, że 
patronat, a także czynny 
współudział w pracach przed 
festiwalowych, zgłosili m. 
in.: słynny kompozytor Szo­
stakowicz, amerykański uczo 
ny Du Bois, znakomity pi­
sarz islandzki Harold Lax­
ness (rywal Hemingway’a 
do Nagrody Nobla). Same 
widowiska festiwalowe oraz 
igrzyska będą zakrojone sze 
rzej, niż to miało miejsce w 
Berlinie i Bukareszcie. V/ czę 
ści artystyczno - rozrywko­
wej projektuje się występy 
cyrków europejskich i egzo­
tycznych (3 już zapewniły 
swój udział), odbędą się: 
wielki karnawał, przedsta­
wienia pantomimiejpae. Mło 

skws

Klonowicza, nie było Grun­
waldzkiej Dzielnicy Mieszka 
niowej, Ratusza, Dworu Ar­
tusa i portów... Były ruiny 
zabytkowych gmachów i mie 
szkalnych domów, poskręca 
ne w zygzaki szyny kolejo­
we na dworcu, zawalone gru 
zem ulice i bunkry. Był po­
szarpany wojną Gdańsk, o- 
niemiała zgrozą stocznia.

Trzeba było wszystko za­
czynać od nowa. A począt­
ki nie były łatwe i to nie 
tylko dlatego, że trzeba by 
ło dźwigać z gruzów traser- 
nię, halę montażową, kadłu 
bownię, pochylnię... Była je­
szcze jedna, trudna do poko 
nania przeszkoda. Jak jad 
trucizny do stoczni przesą­
czały się z zewnątrz 
niewiary:

— Nie będzie nic 
szej pracy. Nie można budo 
wać statków bez obcej po­
mocy, bez obcego kapitału

ra.

IV.

PATRZAŁEM na ludzi po 
chylonych nad podłogą 

niestrudzenie kreślących tu 
szem czerwone i czarne li­
nie. To Tadeusz Sukiennik, 
Bolesław Pałtys i inni — 
przodujący traserzy. Spod

)y- 07

ilu Idy Najwyższej ZSRR
do Tirany

MOSKWA (PAP). 29 bm. 
słowa ; na • zaproszenie Prezydium 

j Zgromadzenia Ludowego Al- 
z wa-jbanii udała się do Tirany 

delegacja Rady Najwyższej 
ZSRR w osobach: zastępcy
przewodniczącego Prezydium 

Ale mocno zakorzeniły się Rady Najwyższej ZSRR i 
w sercu każdego Polaka sio! przewodniczącego Rady Naj 
wa Bolesława Bieruta rzuco [ wyższej RFSRR M. P. Tara 
ne na zjeździe szczecińskim:. sowa jako^ przewodniczą- 

Jednym z naj ważniej ce&° delegacji oraz deputo- 
szyeh zadań w Pokee Lu- wanych do_ Rady Najwyższej 
dowej jest urzeczywistnia ZSRR i. N. Archipowej i M. 
nie idei Polski, jako kra- bl. Alejewa. 
ju morskiego“.
To zdanie ostatecznie prze 

kreśliło zdradliwe plany

ki, nowoczesny system ogrze podchwyconą przez wszyst- 
wania — od zimna lodowa- kich. Część oficjalna sesji — 
tych mórz, zakończona.

Jeszcze jeden ostatni ryk | w części artystycznej or- 
syreny i pierwszy „dziesię- kiestra i połączone chóry O*» 
ciotysięcznik“ powoli, ocięża pery. Filharmonii i Państwo 
le odbija od macierzystego Wej Wyższej Szkoły Muzycz 
portu. Płynie do Chin. j nej wykonały „Kantatę Gdań 

* • * iską“ Kazimierza Wiłkomir-
,'skiego, do słów Stanisławy 

To dopiero wizja. Ale *eal(Fl€82ar0iwej. Było to prawy 
na wizja niedalekiej PrzY- i konanie tego utworu pod dy 
szłośei. Nie moja zresztą. rekcją kompozytora. Następ 
wizję wyczytałem w błysz-|ni0 180-osobowy zespół pieś 
czących oczach Szauera, gdy n- . teńca „Bałtyk“ wystąpił 
mi opowiadał o swym n'°- ;w montażu, zatytułowanym 
wym statku — gigancie ‘ „Nasz Gdańsk“, specjalnie 

Kierownika traserni tow. j wygotowanym na 10-leci© 
Chwastka nie doczekałem się. i wyzwolenia nas,zeg0 miasta,

Marian Podgóreczny I (sa)

dzież skandynawską studiu- j wrogów. I chociaż jeszcze 
jąca literaturę, przewiduje, zdarzało się, że wroga ręka 
inscenizację kilku baśni oraz! wrzuciła śrubę do cylindra 
klasycznych dzieł norwe-; pompy balastowej remonto- 
skich i fińskich. iwanego statku, czy podrzuci

ta płonącą szmatę nasyconąONADTO, dział wystaw naftą pod poślizgi pochylni.rozs^eizy się o iiiat^n (stoczniowcy wiedzieli 
stykę, numizmatykę oraz J
ekspozycję osiągnięć energii 
atomowej.

6 sierpnia, w 10-lecie zni­
szczenia Hiroszimy odbędzie

zacji nieraz próżno marzyć, się wielka międzynarodowa 
Dlatego w wielu krajach Eu uroczystęść, połączona z ma- 
ropy 1 Ameryki Południowej nifestacją młodzieży, 
ukonstytuował się tzw. Fun- Jacques Denis informuje, 
dusz Solidarności, którego!że znany pisarz i kompozy-
zadaniem jest niesienie bra­
terskiej pomocy kolegom, 
szczególnie z krajów kolo­
nialnych. Jak dotychczas, 
przoduje w tym pięknym 
dziele Czechosłowacja; u nas 
natomiast Fundusz jest, nie­
stety, prawie nieznany.
|| D trzech tygodni w War 
w sza wie pracuje sztab 

główny Festiwalu, w którego 
skład wchodzą tak wybitni 
działacze jak sekretarz gen. 
Światowej Federacji Mło­
dzieży Demokratycznej, — 
Jacques Denis, Nikitin ze 
Związku Radzieckiego, An­
glik Nixon, Kanadyjczyk De 
vine, Duńczyk Nirensen, A-

tor angielski Evan Coli pi 
sze na cześć Festiwalu ope- 
rę-balladę, która wystawio­
na zostanie w Londynie, za­
nim ujrzy ją młodzież na 
warszawskim Festiwalu Ró­
wnież monumentalne dzieło 
muzyczne, poświęcone Festi­
walowi tworzy obecnie prof. 
Hebding, dyrektor konserwa 
toriuni królewskiego w Ko­
penhadze.

W miarę narastania ruchu

oddamy ewojej stoczni w rę 
ce obcego kapitału.

Wiedział o tym i Szauer. 
III.

\A/YUCZYC się zawodu nie 
jest bynajmniej rzeczą 

łatwą. Nie wystarczy do tego 
dobra, fachowa i koleżeńska 
pomoc wykładowców kursu,

. prezydent Panamy
skakany

na 10 lat więzienia
NOWY JORK (PAP). Z Pana­

my donoszą, że odbył sie tam 
przed zgromadzeniem narodo­
wym proces b. prezydenta J. K- 
Guizado. oskarżonego o zabój-j 
stwo swego poprzednika — pre­
zydenta Rem ona.

Remon — jak wiadomo — zo­
stał zabity 2 stycznia br, pod­
czas wyścigów konnych seria z 
pistoletu maszynowego. Po za­
bójstwie. Guizado jako wice­
prezydent automatycznie objął 
władzę. Jednak jeden z zama­

ch nci aż i od niei wielo żale- chowców zezna!, że inspiratorem cnociaz i oci mej wicie zaie zalsójstwa właśftie Guizado.
Obiecał on zabójcy wysokie sta 
nowisko rządowe. Po 13 dniach 
urzędowania Guizado został are 
sztowany.

Proces wykazał, że Guizado 
jest winien zabójstwa Iiemon

ży. Wychowawców Szauer 
miał dobrych. Można wymię 
nić tylko jedno nazwisko, a- 
by się o tym przekonać. Na­
zwisko Stanisława Scldka.
Gdy pochylali się obaj, U-! Udowodniono, że powodowała 
czeń i traser nad wykresami! nim chęć objęcia władzy oraz

_ ___ ! zemsty za przeszkodzenie w nrzepierwszego projektowanego | prowadzeniu jego planów finau 
polskiego statku, na pewno [ sowych. Remon odrzucił mamo­
nie domyślali się wówczas, j v,.ici.eTr,p.ro^ek! Glli2a(1° używania 
ze nazwisko to będzie obno-; 34 mln> dQjarćw< z której to su- 

„ , . siła burta tego właśnie okrę!my Guizado „miał nadzieję sko-
festiwałowego na całym sw:e ^ ^ r5Znvch portach świa-jrzystać osobiście“, 
cie, czyte Jiicy otrzymywać ^ i prokurator żadał dla Guizado
będą od nas dalsze — i czę- j " I kary 35 lat więzienia,
stsze — wyczerpujące r :por | Trzeba było jednak wiele Guizad0 został sUazanv na 10 
taże oraz wiadomości. samozaparcia, własnej inicja lat więzienia

ST. U.

awosfki
TO TAKŻE WOLNOŚĆ....

OD kilku dni siedzi w 
oknie wystawowym 

sklepu z instrumentami 
muzycznymi w Nowym 
Jorku miody człowiek i 
dzień i noc uderza pałecz­
kami w bębny, gongi i ca­
łą serię instrumentów per 
kusyjnych. Młody czło­
wiek jest z zawodu;nauczy 
cielem perkursji i pragnie 
zwrócić na siebie uwagę 
pobiciem rekordu w wy­
twarzaniu bez przerwy 
rytmicznego hałasu. Do 
tej pory rozbił już w 
drzazgi sześć par pałe­
czek, ale bębni iccia^ż jesz­
cze. Tylko kiedy jest głod­
ny, używa jednej ręki do 
jedzenia, a drugą dalej 
hałasuje.

Miody człowiek zdecydo 
icał się na to szaleństwo, 
aby zyskać popularność, a 
co za tym idzie (w USA) 
—■ pracę i chleb. Któż 
więc śmiałby jeszcze twier 
dzić, że w Ameryce nie 
ma toolności? Wolno każ­
demu uczynić najbardziej 
szalone rzeczy —- ale wol­
no też umrzeć z głodu.

działowi miejsc w kościo­
łach.

W ubiegłym roku pastor 
Jones toygłosil już raz ka­
zanie na ten temat i zo­
stał ukarany naganą. Po­
nieważ kilka tygodni temu 
znów zaprotestować prze­
ciwko wprowadzaniu do 
kościoła różnic rasowych, 
został przez Radę Kościo­
ła wykluczony 43 głosami 
przeciwko 7.

Do wielu „wolności“ a- 
merykańskich zaliczyć tezo 
można widocznie „wolność“ 
religijną...

L

W

Budowa stadionu festiwalowego w Warszawie
GAF fot. Szyperko Bieńkowski

STATYSTYKA 
.KULTURALNA“

Ameryce toy daje się 
rokrocznie znacznie 

większe sumy na tzw. „co- 
miesy“, niż na książki 1 
wszystkich podstawowych 
i średnich szkól łącznie. 
Uniwersytet kalifornijski, 
który ustalił te dane, wy­
dal przegląd, z którego 
wynika, że Amerykanie ku 
pują rocznie miliard „co* 
miesów

Budżet wszystkich pub­
licznych bibliotek Stanów 
Zjednoczonych wynosi do­
kładnie jedną czwartą sa­
my, wydawanej na „co- 
micsy“\n

RELIGIA... RASIZMU

WIELEBNY Ed. Jo­
nes, pastor kościoła 

baptystów io Fortune, ru 
zianie Arkansas w USA, 
został przez swoje władze 
kościelne zdjęty ze stano­
wiska za to, że... odmówił 
zaprzestania kazań prze­
ciwko rasistowskiemu po-

BZIECKO 
NA KWIATACH
IŚCIE Victoria Re­
gia, odmiany nenufa­

ra rzek tropikalnych, są 
tak vjielkie i tak mocno 
oparte na wodzie, że wy­
trzymują bez zanurzenia 
ciężar dziecka 4 — 5-let- 
niego.

Największym kwiatem 
natomiast jest kwiat ma- 
lajski Rafflesia. Nie na­
leży jednak kwiatów tych 
—• nawet gdyby to było 
możliwe przy ich wielko­
ści —• używać do dekora­
cji mieszkań, ponieważ nie 
tylko nie mają ładnych 
barw, ale odznaczają się 
przykrym zapachem zgni­
łego mięsa.

c/l/cśi I
31 MARCA 1727 R. 

zmarł IZAAK NEWTON, wielki 
matematyk i fizyk angielski. W 
24-tym roku życia dokonał on 
wynalazku, który postawił go w 
szeregu najwybitniejszych uczo­
nych, mianowicie odkrył prawo 
ciążenia, na którym „opiera się 
równowaga wszechświata“. Przy 
pomocy swej teorii Newton wy­
tłumaczył ruchy planet i ciał 
niebieskich oraz zjawisko przy­
pływu i odpływu morza. Dru­
gim wielkim dziełem Newtona 
było odkrycie rachunku różnisz 
ko w ego i całkowego. Rachunki 
ta stanowią cło dziś podstawę 
wyższej matematyki.

MARZEC 1SE8 R. 
utworzona została SOCJALDE­
MOKRATYCZNA PARTIA RO­
BOTNICZA ROSJI.

31 MARCA 1925 R. 
na III Zjeździe KPRP zmienio­
na została nazwa KPRP na KOi 
MUNISTYCZNA PARTIĘ POLi 

, SKI.
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O wyzwoleniu 
Pomorza 

Gdańskiego 
w 1945 r.

W dziesiątą rocznicę o- 
swobodzenia Gdańska z 
jarzma hitlerowskiego Ko 
mitet Obchodu 500-lecia i 
Muzeum Pomorskie w 
Gdańsku organizują od­
czyt, którego celem jest! 
zobrazowanie walk, jakie 
w ostatnich dniach marca 
1945 r. toczyły wojska ra­
dzieckie i towarzyszące 
im oddziały polskie o wy­
zwolenie prastarego Gdań 
ska, morskiej stolicy Pol 
ski.

Prelegent, mgr Wacław 
Odynieo opowie nadto o 
dokonywaniu barbarzyń­
skich zniszczeń przez oblę 
żono wojska hitlerowskie 
zdecydowane oddać Pol­
sce jedynie morze gruzów 
zamiast wspaniałego, jed­
nego z najpiękniejszych 
miast Europy. Prelekcja 
ilustrowana będzie przy 
pomocy epidiaskopu.

Omawiany odczyt wy­
głoszony zostanie w Mu­
zeum Pomorskim 1 kwiet­
nia (piątek) o godzinie 
17.30.

Najważniejsze zadania komitetów blokowych to: 
łączność z mieszkańcami 
reprezentowanie ich interesów
współpraca z administracją 
organizowanie pomocy sąsiedzkiej 
walka z pijaństwem i chuligaństwem

Dzisiaj IV sesja 
DRN Perłowej
Dzisiaj, w czwartek o godz. 

10 rozpocznie się w świetli­
cy PSS ul. Klinicznej 2a se 
sja DRN Portowej. Na porząd 
ku obrad analiza wy Dorów 
blokowych oraz przygotowa­
nia do wiosennej akcji sani- 
tarno-porządkowej.

Rybacy
dalekomorscy

marcowy
jilnn połowów
29 bm. „Dalmor“, po wił 

czeniu również ryby znajdu 
jącey się w ładowniach stat 
ltów łowiących na Morzu 
Północnym i Bałtyku, wyko­
nał marcowy plan połowów 
w 101 proc.

Debre wyniki połowowe 
osiągają ostatnio rybacy da­
lekomorscy łowiący na Mo­
rzu Północnym. Np. 29 bm. 
przeciętny połów na jeden

GDZIE 
i KIEDY

Nie w tym rzecz. Dy komi­
tety biokowe sprowadzały 
swoje zadania do czegoś w 
rodzaju społecznej komórki 
administracyjnej. Oczywiś­
cie 2e wszech miar godne 
yoparcla sa np, blokowe ebi 
py remontowe, których do­
bra praca znacznie zmniejsza 
ciężar drobnych, a dokuczli­
wych bolączek.

Ale jeśli np. Edward Mi- 
siec, ponownie wybrany prze 
wódniczącym jednego z lep­
szych (komitetów blokowych 
nr 99 we Wrzeszczu potrafił 
zorganizować dziecięcy ze­
spół pieśni i tańca, którego 
opiekunem, kierownikiem i 
reżyserem jest radna DRN 
Janina Chmielewska — to 
trzeba powiedzieć, że jest to 
jedna z najskuteczniejszych 
form profilaktycznego usuwa 
nia zalążka chuligaństwa w 
tym bloku. Albo np. miesz­
kańcy komitetu blokowego 
nr 16 (przewodniczący Karp)

nych i naiwnych na grubsze J umacniania więzi władzy lu 
sumy „przydzielając“ im Wjdowej, której radni są wyra 
zamian mieszkania, nie było-1 zicielaml — z tysiącami ich 
by załatwiania spraw „przez j wyborców. Radni bowiem 
bufet“ w innych komitetach.; muszą nie tylko żyć w spo

łeczeństwie, ale przede wszy 
stkim współżyć z nim.

MIGAWKI
Wyfafoe/ict

SŁABA OPIEKA 
RADNYCH

A dotychczasowe kontak­
ty ogółu radnych DRN z ko­
mitetami blokowymi we 
Wrzeszczu pozostawiały wie 
le do życzenia. Potwierdzali 
to przewodniczący komite­
tów, licznie zabierający głos 
w dyskusji na sesji DRN — 
i na ten moment kładąc moc 
no krytyczny akcent. Kryty­
ka ta zdaje się być uzasad­
niona słabą orientacją wielu 
radnych w zadaniach i roli 
komitetów blokowych, absen 
cją radnych w pracy komi­
tetów i w akcji wyborczej do 
nich, — potwierdził ją szmer 
protestów, jaki przeleciał 
przez salę w odpowiedzi na 
propozycję publikowania na 
zwisk opieszałych radnych.

przy pomocy i z inicjatywy 
trawler wyniósł 6,4 tony ry- radnego DRN Wrzeszcza — 
by dziennie, w przeważają- j Burczy «i a w czynie społecz- 
cej większości makreli. Traw; nym oświetlili ulicę Migow- 
ler„FLUTON“ z szyprem Zyg;ską, zaś sekcja porad praw- Radnym — dyskutantom nie 
muntem NieśoSorem złowił j nych przy komitecie nr 89 j wiele pomogły pomocnicze 
w ciągu jednego tylko dnia;w Oliwie (przewodniczący pytania na ten temat, dołą- 
7,5 tony makreli, „RAWKA“ j Skarżyński) udziela bezpłat- j czone do zaproszeń na sesję, 
z szyprem Włodzimierzem■ nej pomocy prawnej lokato-!bo przecież na pytania mo- 
Paszkiewiezem — 6 ton ma- rom tego bloku; można1, że właściwie odpowiedzieć
kreli, „RUDAWA“ z szy­
prem Tadeuszem Brzeziń­
skim — 6 ton makreli itp.

stwierdzić, że te 'komitety są 
na właściwej drodze realizo­
wania dobrze rozumianych 
zadań. •

NIE WSZYSTKIE
Gorsze wyniki osiągają za 

łogi dalmorowskie łowiące 
teatry ina Bałtyku. Tutaj np. 29

Gdańsk - Wielki — „Pan pun 5,R1- Przeciętna na jeden traw 
tila i jego sługa Matti" — go- łer wyniosia 3,8 tony ryby.

Około 15 kwietnia spodzie: 9fckie komitety blokowe pra- 
wane jest wyjście na łowi- powa*y . taić, jak oczekiwał: 
ska Morza Pomocnego stat-; mieszkancy bloku. Pc- 
ku-bazy naszego rybołów-1 twierdzeniem -fgo zdaje się 
stwa dalekomorskiego „Mor- nucie zainteresowanie
sklej Woli“. Aby przyśoie- wielu lokatorów wvboram:

tylko ten, kto zna zagadnie­
nie. I dlatego też padł wnio­
sek o zobowiązanie każdego 
radnego do stałej opieki nad 
jednym ze 107 komitetów’ blo 
kowych. Wniosek ten przy- 
pomniał równocześnie człon 

Byłoby błędem wyciągnię- kom DRN obowiązek stałego 
de z tego wniosku, że wszy'

ICH ZADANIA
Sprecyzowano również naj 

ważniejsze zadania komite­
tów blokowych:

utrzymywanie ścisłej łącz­
ności z mieszkańcami i re 
prezentowanie ich intere­
sów, znajomość trosk i po 
trze)b współlokatorów i roz 
wiązywanie ich we włas­
nym zakresie lub w opar­
ciu o pomoc DRN.
Oznacza to m. in. kierowa 

nie sekcjami, powołanymi 
przy komitetach, współpraca 
ł administracją w zakresie 
remontów, właściwej eksplo 
atacji budynków i ich stanu 
sanitarnego, organizowanie 
pomocy sąsiedzkiej dla 
wdów, rodzin poborowych i 
inwalidów, zwalczanie alko­
holizmu i chuligaństwa, roz­
patrywanie sporów między lo 
(katorami itp.

Wydaje się sprawą jasną, 
że spełnienie tych trudnych, 
ale całkowicie realnych obo­
wiązków zależeć będzie od 
harmonijnej współpracy ko­
mitetów z organizacjami ma 
sowymi, radnymi i mieszkań 
cami bloków.

(sa)

Trzy razy brawo!
Film „Ciemna rzeka“ nie 

przypadkowo dozwolony 
jest dla osób co najmniej 
18-letnich. W kinie „Po­
lonia“ w Sopocie, gdzie 
film ten jest obecnie wy­
świetlany, bileterki harmo­
nijnie współpracują przy 
przestrzegania, tego przepi­
su z radnymi sopockiej 
MRN: po prostu członko­
wie Komisji Porządku Pu­
blicznego przy wejściu do 
kina w wątpliwych wypad­
kach legitymują osoby, któ­
rych młodzieńczy wygląd 
budzi wątpliwości i uprzej­
mie, ale stanowczo odma­
wiają prawa wstępu mło­
docianym.

Trzy razy braivo dla Ko-

• od 1. 12 —! uuucłnie uu eR-.yij.udLji " , . , ----- 1
„Bajka“ —'tego statku, jego zaioga podiwych, kKre oyło wprost pro] 

Hie?n m ruf* Ń*a szereg zobowiązań. I tak' P°rGonaIne do wyników i

Gdynia — Dramatyczny —
„Turcaret“ — g. 19.

Sopot — Kameralny „Grzech“ 
godz. 19.

GDANSK — „Leningrad“ —
„Kariera“ od 1. 14 — g. 16,18, 20-
^Aiar^n^w2 cyrku“flIod°T.lei2 Z i szyć oddanie do eksploatacji nowych komitetów bloko 
g 16, 18. '20
„Tajemnica górskiego
— *„Delfin“’ lfL18, ,Eksm-cssVjz m- załoga pokładowa po- dotychczasowej ich
Norymbergi“ od l. H — g. in, stanowiła przygotować sta- pracy>
Maja“ -^°zd^byc!e^óry“”o"dZf *ek do malowania przez wyj Po prostu tam, gdzie ko- 
12 — g. 17’.'19. gdaNsk^—°„Ra aoycie starej farby .oczyszczę, rnitety przejawiały żywą tro 
meraine“ — „Wesołe zawody“ nie części metalowych zejskę o sprawy bloku, tam 
°Gdynia S—15 30jva7rszawa“0 _.rdzy i pominiowanie. Elek-ji frekwencja na zebraniach 

„Jutro będzie za późno“ od 1.
16 — g 16, 18, 20. „Atlantic“ —
„Miłość kobiety“ od 1. 18 — 
g. 15.30, 17.30, 19.30. „Goplana“—
„Nędznicy“ I seria od 1. 14 g.
16, 18, 20. GRABÓWEK „Fala“-- 
„Kiedy się pobierzemy“ od łat 
18 — g. 18, 20. CHYLONIA —
„Promień“ — „Witaj słoniu“ od 
1. 7 — g. 17, 19. ORŁOWO —
„Neptun“ — „Wakacje p. Ho­
łot" od 1. 7 — g. 17, 19. RUMIA
— „Aurora“ ..Sygnał na rzece“ 
od 1. 7 — g. 19.30.

SOPOT — „Polonia“ — „Ciem 
na rzeka“ od 1. 18 — g. 18, 18,
20. „Bałtyk“ — „Okrutne mo­
rze“ od 1. 12 — g. 15.30, 17.30,
19.30.

APTEKI DYŻURNE |
GDAŃSK, ul. Długa 54-56 —

WRZESZCZ, ul. Mierosławskie­
go 27 SOPOT, ul, Rokossow­
skiego 21, GDYNIA, ul. 22 Lip­
ca 44, GRABÖWEK, ul. Czerwo­
nych Kosynierów 137, ORŁOWO, 
ul. Boh. Stalingradu 66, NOWY 
PORT, ul. Oliwska 83—84. OLI­
WA, ul. Kaprów 4.

Łrycy wyremontują 10 reflek; była należyta, 
torów pokładowych, uzupeł-1 A na dobrą prace komitetu 
nią wszelkie wadliwie wyko blokowego . składa sie przede 
nan„ 7hr,Pn-n włow-Hń,»' wszystkim jego inicjatywa, po na.ie złączeń.a przewodów mysłowośc i należyty dobór
elektrycznych itp.

(Cz)

Dt.skusi« 
nad »Sńi!wica«

i osób w nim zasiadających, or az 
; rzeczywista współpraca z koła­
mi Ligi Kobiet, ZMP i komite­
tami Frontu Narodowego, a w 
szczególności systematyczny, co­
dzienny kontakt z radnymi

Potwierdziły to przykłady, 
zacytowane na początku arty 
kułu, jak również praktyka! 
życiowa wykazała potrzebę 

Zarząd Oddziału Gdańskie istnienia samych komitetów.; 
go ZLP zawiadamia, że dy- I gdyby delegaci organizacji 
skusja związków twórczych masowych i radni należycie 
nad pierwszym numerem interesowali się i wspóipra- 
, Kotwicy“ została przesunie cowa-Ii z komitetami bioko- 
ta na ' poniedziałek, 4.IV, wymi, to np. były przewed- 
godz. 18. Dyskusja odbędzie niczący komitetu nr 57 w O- 
się w lokalu ZLP, Sopot, ul. Hwie — Jan Krauze nie 

i Powstańców Warszawy 29. i mógłby naciągać łatwowier-

0 tym warto wiedzieć
ZAPISY DZIECI 
DO KLAS I-SZYCH 
NA ROK SZKOLNY 1955/56

Wydział Oświaty Prezydium 
MRN w Gdyni ogłasza zapisy 
dzieci urodzonych w roku 1948 
do szkół podstawowych. Zain­
teresowani rodzice winni zapi­
sać dziecko u kierownika szko­
ły położonej najbliżej miejsca 
zamieszkania w dniach od 1 do 
10. IV. br. Przy zapisie przedło­
żyć należy dokument urodzenia, 
zaświadczenie szczepienia prze­
ciwko ospie i durowi brzuszne­
mu.

UWAGA. PRACOWNICY 
SŁUŻBY ZDROWIA

W niedziele dnia 3 kwietnia 
1955 r. o godz. 10-tej w sali kon 
ferencyjnej WRZZ w Gdańsku, 
ul. Kalinowskiego nr 5/6 odbę­
dzie się Okręgowa Konferencja 
Wyborcza Delegatów Zw. Zaw. 
Prac. Służby Zdrowia Okręgu 
Gdańskiego.

WOJEWÓDZKI ZLOT 
PRZODOWNIKÓW NAUKI 
I PRACY SPOŁECZNEJ

W Zasadniczej Szkole Zawo­
dowej w Gdańsku - Wrzeszczu 
przy ul. Sobieskiego 90 odbędzie 
się 3. IV. I Wojewódzki Zlot 
Przodowników Nauki i Pracy 
Społecznej Zasadniczych Szkól 
Zawodowych.

Pu raz pierwszy 
powiewała

li u ii i® 8 a <4 muz 

w brazylijskim porrit*
Fortaleza

Po 11 tygodniach podróży 
wrócił do Gdyni z rejsu do 
krajów Ameryki Południo­
wej polski motorowiec 
„GDAŃSK“. Przywiózł on z.
Argentyny 2 tys. ton skór swavjolal\ czyli kcirty, wod- 
surowych i 500 ton garbnika ka> papierosy. 
do skór oraz 275 ton brazy­
lijskiej bawełny. Bawełnę 
„Gdańsk“ ładował w porcie 
Fortaleza, leżącym w okoli-j 
cy równika. W porcie tym poi

misji Porządku Publicznego 
w Sopocie! (sa)

Polichna kuraefa
„Ekspress Wieczorny“ do 

niósł ostatnio, że najmłod­
si warszawiacy, chorujący 
na koklusz, nie muszą juz 
wyjeżdżać na leczenie w gó­
ry.

PLL „LOT“ wprowadziły 
bowiem dla nich z Okęcia 
„przejażdżki“ na wysokości 
3000 m, gdzie panuje ciś­
nienie takie jak np. na Ka­
sprowym Wierchu.

Półgodzinna kuracja pod­
niebna, oczywiście pod opie­
ką mamusi czy tatusia, ko­
sztuje zł 160.

A może i u nas „LOT“ 
mógłby zorganizować podo­
bne przeloty z lotniska we 
W) ■zeszczu.

Koklusz jest przecież bar­
dzo przykrą chorobą, żarów 
no dla dzieci jak i otocze­
nia, a do Zakopanego jesz­
cze dalej znad morza niż z 
Warszawy. (tl)

öd ręki

T j nie pawinns lita 
drogą dj ctóipsiwa
Spotkałam się już kilka­

krotnie z opinią pedagogów, 
że zbiórka złomu i odpad­
ków więcej przynosi szkód, 
moralnych wśród młodzieży 
niż korzyści gospodarczych, 
Oczywiście, przedstawiciele 
Centrali Odpadkóio Użytko­
wych są wręcz odmiennego 
zdania. Zastanówmy się, kto 
ma rację.

W jednej z „Migawek Wy 
brzeża“ podaliśmy rodzajo­
wą scenkę z Elbląga: grup­
ka wyrostków czyha na o- 
próżnienie przez robotników 
budowlanych butelek, Częste 
są skargi świetliczanek, że 
bardziej atrakcyjne od świet 
licy jest dla uczniów zbiera­
nie złomu. Warto rozejrzeć 
się w dzień targowy po oko­
licach targowiska: snują, się 
postacie łobuzów, zbierają­
cych skrzętnie wszelkie od­
padki użytkowe (nie brak 
przy tym okazji do innych 
„wy czynów“).

Czy chodzi im o „spełnie­
nie obowiązku obywatelskie­
go“? Nie zaroszę i nie ruszyst 
kim. Wielu uważa, że to za­
jęcie doskonale się „opłaca“: 
daje i chwalę i pieniądze. 
Naruet się specjalnie nie trze 
ba trudzić, praca przyjemna, 
a potem — „tańce, hulanki,

raz pierwszy w jego historii 
powiewała bandera polska.

Pierwszy statek polski, ja 
ki zawinął do portu Fortale­
za, wzbudzi! zainteresowanie 
ludności. Polskich maryna­
rzy, (którzy korzystając z do 
bowego postoju udali się na 
ląd, mieszkańcy miasta ser­
decznie pozdrawiali.

A tak oczywisty wydaje 
się zloty środek: Centrala 
skupu powinna IJcupowaó 
odpadki użytkowe tylko od 
uczniów, posiadających pi­
semne zezwolenie władz 
szkolnych, pieniądze zaś u- 
zyskane powinny być obra­
cane na zakup książek, czy 
pomocy naukowych.
Niechże to będzie jakiś ra­

dosny i czysty czyn socjali­
stycznej młodzieży. Piękne 
pole do popisu miałaby tu 
organizacja ZMP-owska i 
harcerstwo. (drz)

OCOCOOOCOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCOOOOOOOOOhOOOOOOOOOOOOOOCOOOOOOOOOCK’ OOOOOOOCOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCOOCOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCOOOOOCOOOOOOOOOOOOO ocooooocoooooooooooooooooooooc-oooc

NASZA OCENA

Zwichnięta »Kariera«
SCENARIUSZ: Tadeusz

Konwicki i Kazimierz Sumer 
ski. REŻYSERIA: Jan Koe-
eber. ZDJĘCIA: Kazimierz
Wawrzyniak. DEKORACJE: 
Roman Mann. MUZYKA: Sta 
nisław Skrowaezewski. — 
DŹWIĘK: Leszek Wronko.
MONTAŻ: Lidia Pacewicz.
KIEROWNIK PRODUKCJI: 
Stefan Adamek.

BYŁ czas, kiedy narzeka­
liśmy na filmy polskie, 

że wszystko jest w nich po­
dane „kawę na ławę“, że nie 
pozostawiają najbardziej mar 
ginesowego wątku bez posta 
wienia kropki nad „i“. Twór 
cy ostatniego filmu polskie­
go widocznie tak się przejęli 
zarzutami „łapatologii“, że 
nie tylko nie postawili kro,p 
ki, ale zapomnieli o samym 
łączniku „i“.

Niedomówień, a ściślej mó 
wiąc niejasności jest więc
tez liku.

Oto szpieg jest już na polskiej 
ziemi, a oddalający sie szum 
motorów samolotu mówi, że 
zrzucono go ze spadochronem. 
Ale gdzie? Wygląda na to, że 
w przydomowym ogródku, sko­
ro za chwile znajdzie się na 
przystanku autobusowym, a za 
parę minut w mieście. Zamiesz­
kuje u rodziny Rosiaków i za­

czyna poszukiwać osób, wskaza 
nych mu przez ośrodek szpit 
gowski. Pierwsza z nich to Kru 
pa, robotnik — podobno porto­
wy. Następne to adwokat Gołę­
biowski i inż. Hulewicz — wszy 
s^y dający odmowną, choć w 
różny sposób wyrażoną odpo­
wiedź. Ostatniego poleconego 
człowieka Karwoski nie znaj­
duje: odsiaduje on karę w wie­
zieniu, a jego siostra, nauczy­
cielka, wybucha krzykiem i rzu 
ca w twarz szpiega oskarżenie: 
to wyście go tam wepchnęli!

17 ONTAKTY spaliły więc
“ na panewce. Ale oto na 

darza się okazja uzależnienia 
od siebie młodego Romka Ro 
siaka, brnącego w długi u 
Karwoskiego. I tu znów na­
stępuje seria niejasności. Któ 
regoś dnia Romek wraca do 
domu pijany, na oczach prze 
rażonej matki z kieszeni ma 
rynarki wypada mu rewol­
wer. Kto mu go dał? W ja­
kim celu — skoro przedtem! 
był wyraźnie przestraszony I 
dwuznaczną propozycją! 
współpracy ze szpiegiem? — 
Skąd wracał? — Nie wiemy.
o POTYKAJĄC co krok 

podobne niekonsekwen­
cje, doprawdy trudno mó­

wić o grze aktorów. Po pro­
stu narastanie rozwoju wy­
darzeń jest ustawicznie zry­
wane. Film, po którym spo­
dziewaliśmy się »ensacyjno- 
ści, staje się chwilami bez­
namiętną opowieścią o pery 
petiach szpiega. Opowiada­
niem, z którego twórcy z pre 
medytacją usunęli co trzecią 
kartkę. Aktor nie ma więc 
możności wrośnięcia w ak­
cję, ńie ma bodźca do rzeczy 
wistego przeżywania wypad 
ków z tego prostego powo­
du, że nie wynikają one je­
den z drugiego, że nie są lo­
gicznym i spotęgowanym na 
stępstwem poprzednich. Mi­
mo to stwierdzić, trzeba, że 
cała obsada filmu była do­
bra.

Jan Swiderski (szpieg Karwo­
ski) dał 7, siebie wszystko, na 
co pozwoliły mu ramy scena­
riusza, choć znów wypada zau­
ważyć, że rewolwer w jego rę­
ku skierowany w stronę spaz- 
mującej nauczycielki jest chyba 
ze wszystkich scen — najmniej 
potrzebny w tej. Kapitalną, 
choć nie pierwszoplanową pos­
tać stworzył Adam Mularczyk w 
roli Rosiaka. W ogóle „obrazki 
rodzinne“ zarówno tu, jak w 
domu mecenasa (Stanisław Kwa 
skowski) i inżyniera (Tadeusz 
Woźniak — jego żona Teresa 
Szmigielówna) uderzała trafno­
ścią ujęcia, chciałoby się rzec 
— podglądnięciem, Romka Ro­
siaka — syna (Andrzej Hrydze- 
włcz) ocenić właściwie nie moż­
na, skoro nie wiemy czy miała 
to być postać ucznia - wagaro­
wicza, młodego robotnika, czy

1 też może rozkapryszonego stu- 
j denta.
1 Lidia Korsakówna, jako 
Teresa, córka Rosiaków, nie­
stety nie zawsze była prze­
konywująca (zachowanie w 
domu, gdzie czuje się jak 
władczyni — despotka oraz 
na zabawie studenckiej). W 
chwili kiedy Teresa bierze 
Witka (Tadeusz Janczar) pod 
rękę, odprowadza na bok i 
chce mu „coś powiedzieć“ — 
chłopiec jest radośnie zasko­
czony, a wyraz jego twarzy 
mówi: — nareszcie! Widz do 
myślnie mruży oko i uśmie­
cha się pobłażliwie — wiado 
mo, teraz powiedzą sobie. I 
przy dźwiękach orkiestry ta­
necznej w parną noc letnią 
pada „wyznanie“: Ten Kar­
woski to chyba dywereant!

Zaiste lepszej pory ani 
miejsca nie było!

NIE podejmuję się dkre- 
ślić, gdzie kończą się 

błędy autora scenariusza, a 
zaczynają reżysera. Konto te 
go ostatniego obciążyć trze­
ba jeszcze jednym grzechem. 
Mam tu na myśli zbliżenie 
kamery do zegara i wzrasta­
jące tykanie w mieszkaniu 
inż. Hulewicza. Bo o ile 
chwyt taki zrobił zamierzo­
ne wrażenie w „Gdzieś w 
Europie“ o ile jeszcze można 
go było powtórzyć w „Poko­
leniu“ (z pomysłowym do­

datkiem „latających oczu“) 
— o tyle tu stał się już tyl­
ko ogranym trickiem.

Muzyka w filmie wydaje 
się za głośna. Montaż nieco 
szwankuje w podłożeniu pio 
senki, wykonanej przez Jad­
wigę Prolińską, w usta Tere 
sy (na zabawie).

T^ILM miał w sposób arty
A styczny, jako dzieło sztu 

ki, ukazać prawdę znaną od 
lat i potwierdzoną licznymi 
procesami: działalność każde 
go agenta obcego wywiadu 
jest z góry skazana na niepo 
wodzenie. Decyduje o tym 
postawa społeczeństwa 1 e- 
nergia władz.

„Kariera“ pokazała tylko 
pierwszą połowę tej pracy. 
Władze bezpieczeństwa, ich 
trudna i wymagająca nie­
zwykłej inteligencji praca, zo 
stały zaledwie zamarkowane 
w sposób nie wytrzymujący 
najłagodniejszej krytyki.

Oto szpieg wyjmuje z szuflady 
nieskomplikowane pudełko wiel 
kości detektora i... nadaje sy­
gnały radiowe do swego ośrod­
ka dyspozycyjnego. W tej sa­
mej chwili kamera przenosi nas 
rio urzędu bezpieczeństwa, gdzie 
sygnałów tych najwidoczniej 
właśnie teraz sie spodziewano, 
gdzie nie tylko je przejęto, ale 
odszyfrowano i ustalono ich au­
tora.

Nic nie wiemy, czy wła­
dze mają fotografię szpiega 
lub jego rysopis, czy go kto 
śledzi, czy jest zidentyfiko­

wany. Ale cóż prostszego jak
— dowiedziawszy się z ete­
ru o zamierzonym spotkaniu 
dwóch agentów na stadionie
— pojechać tam i spośród 
kilkunastu tysięcy ludzi 
zwrócić uwagę właśnie 
jego jednego? Cóż prostsze­
go dla dwóch nie znających 
się szpiegów jak w tym sa­
mym różnorodnym tłumie 
właśnie sobie dać umowne 
znaki i wyjść na pustawą u- 
licę, gdzie można się dać a- 
resztować?

MA odpowiedź czeka jesz 
cze pytanie (nie pierw­

sze w polskich filmach) nę­
kające widza od początku do 
końca seansu: miejsce ak­
cji? Mieszkaniec trójmiasta, 
bystry obserwator zorientu­
je się z fragmentów ogrodu 
ołiwskiego, ulicy - Długiej lub 
Motławy, że „Kariera“ roz­
grywa się na Wybrzeżu. W 
widzach z głębi kraju prze­
świadczenie to miała praw­
dopodobnie wyrobić również, 
mocno okrojona i niezupeł­
nie wyraźna, scena w porcie 
(kłótnia robotników na wra 
ku dokąd w poszukiwa-: 
niu Krupy przychodzi Kar-j 
woski. I tutaj właśnie myj 
wybrzeżanie nie możemy I 
nie zapytać: jakim spo-j
sob.em dostał się Karwo-1

ski do portu, nad samo na­
brzeże zastawione skrzynia­
mi eksportowanych towa­
rów? Nie miał przecież na­
wet przy sobie przysłowio­
wej już wędki na ryby nie­
odłącznego artykułu każde­
go dywersanta, nie miał rów 
nież prawdopodobnie w po­
rządku dokumentów — sko 
ro nie chciał się zameldo­
wać w mieszkaniu.
Yy podobny mniej więcej 

sposób wyobrażają so­
bie port morski chłopcy w 
wieku 12 lat uciekający z do 
mu na „robinsonady“: wy­
starczy dotrzeć do Gdyni, a 
tam bracie nikt o nic nie py 
ta, idziesz na nabrzeże, wsią 
dasz na statek i bajda na 
„wielką przygodę“!

Tylko że chłopcy ci wra 
cają wkrótce do domów ro­
dzicielskich w głębi kraju i 

I teraz już wiedzą: rzeczywi­
stość jest inna, trudniejsza 
(niż przypuszczenia! Gdyby 
jdo tego samego wniosku do- 
! chodzili twórcy filmowi 
'przed stworzeniem swego 
dzieła, mieliby ćmy film-? rra 

I listyczne mówiące o żyau 
j prawdziwym lub chcćłiy pra 
i wdopodobnym, a „Kariera“ 
i jako film potrzebny wolula 
'by prawdziwą karierę.

Zbigniew Truszkiewiaą
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lh temat zwierząt 
futerkowych

Przy odpowiednich wiado­
mościach fachowych właści­
wie prowadzona hodowla 
zwierząt futerkowych daje 
doskonałe wyniki, znaczny

j popularyzują hodowli, brak 
| jest fachowych podręczni- 
| ków.

Istnieje podobno stowarzy 
szenie hodowców zwierząt 
futerkowych, które mogłoby 
dużo dla hodowców zrobić 
— np. zawrzeć umowę z „Ar

dochód dla hodowcy, a po-|ką” na odbiór większej ilo- 
źytek dla państwa. Niestety,! 
choć wielu ludzi hoduje tej 
zwierzątka, tylko bardzo nie! 
wielu posiada odpowiednie 
wiadomości. Nie widać opie 
ki w stosunku do hodow­
ców — prasa ani radio nie

na fali 230,1 sn
CZWARTEK — 31. III. 1955 R. 

fi.55 Program. 7.00

Uliczny
bieg sztafetowy 

w Gdańsku

Prawnicy pomagają sportowcom
Dla uczczenia 10-ej rocznij 

cy
Miejski Komitet Kultury Fi 
zycznej w Gdańsku oraz re~

na przełaj
W niedzielę 3 kwietnia o

rowo, 9) Tczew, 10) Puck, 11) | „Przechodni Puchar Wyzwo- 
Kwidzyn, 12) Lębork, 13) Nó! lenia.’ 
wy Dwór, 14) Sztum.

Hodowla królików jest w

Z Lec&ą

prezę i nie wystawili sztafe 
ty do biegu.

Po zaciętej i wyrównanej 
. walce sztafet Gdańska, Gdy- 

__ _ __ i ni i Starogardu pierwsze
| miejsce zajęła sztafeta Gdań 

ści głów dorszowych, które j ska z czasem 44:10,0, przed
SSóSN7» - ?tanCpog?dyn;SQ doskonałą karm^ dla i “tafetą 3 GcJyni - 45:36,8,
7.40 — Wiad. 7.45 — Kurs jęż.! rek. Głów tych w „Arce ; Starogardu — 45:45,4 i El- 
rosyjskiego. 8.05 — Koncert. 8.45 i jest niezliczona ilość, znacz- bląga — 46:19,4.
— Utwory na różne lnstrumen-1 n:A „uMr«?a Tarmtrzpbn-ty. 9.00 — przerwa lok. 11.54 — me miększa, mz zapotrzojo-
Sygnał i zapowiedzi rozgłośni — j wanie Fabryki Mączki Ryb 
lok. 11.55 — Serwis CZRM dla mej, która je przerabia. Sto-
cz?suk 12^410~ Wiad.“ !2.ion— i warzyszenie hodowców nie 
przegląd prasy. 12.15 _ Ra'przejawia jednak należyte.] 
dziecka muzyka ludowa. 12.35 —! działalności i wielu hodow- 
Sportowcy wiejscy na start. 12.431 • H— Aud. dla wsi. 13.00 — Pro-iŁOW nje wle nawet O jegoj 
gram i komunikaty lok. 13.05 — ’ istnieniu 
Program. 13.10 — „Swojskie me-
2kolna1UH.ooe“- Wild. "kot"- i całym kraju ogromnie rozpo 
informacje. 14.09 — Kom. o stajwszechniona, lecz jest tona] 
nie wód. 14.10 — Aud. szkolna, j częściej hodowla „dzika”,
14.39 — „Z najpiękniejszych o-j , , ■
peretek“. 15.30 — Koncert soli- prouUKLjąca 
stów. xe.oo — utwory Jana Se-|ka. Gdyby hodowlę tę nale 
bastiana Bacha — lok, 16.20 — 'życie zorganizować, dostar-
,,Człowiek zmienia świat“ —i " . u R _maud. ośw. — lok. 16.35 — „wicza3^c houowcom . samiczek 
sportowym rytmie“ — lok. 16.50 i zarodowych, premiując naj-
— Muzyka tan. — lok.
Aud. dla dzieci. 17.30
ka____ ___ ___ ____ ___ , , , , .
młodzieży — lok. 18.05 — Radio1 loby to z większą korzyścią! , . . - - , .
wy Dziennik Wybrzeża — lok.! dla naszej gospodarki gdvżi ^ “ kwiemia wycieczkę po-j dział wezmą następujące dru 
18.10 — Recital organowy wi . trńUkńw ip-st bardzo;ci?.giem turystycznym do!żyny: Gwardia Gdańsk, Spar Ś- »ÄlJSlSÜlÄ?. »“Ja : «atak. TO6WJ» OB-

Muzyka kameralna. 19.00 — Mu Lpu wworawić można bardzo Inej Lechia Gdansk — CWKS wa, Reprezentacja AZS, LZS'
zyka i akt. 19.25 — Aud. poetycu V ^-------
ka. 19.45 — Melodie filmowe, jiadne futerka
19.55 — Zagadki muzyczne. 20.30
— Słuchowisko. 21.30 — DZIEN­
NIK. 21.50 — Dziennik rybacki
— lok. 22.00 — Muzyka tanecz­
na. 22.20 — „Zbrodnia w Kang- 
Se“ — ode. 1 opow. 22.40 — Z 
naszych sal koncertowych. 23.00
— Muzyka na dobranoc. 23 50 —
OST. WIAD.

Grupa pracowników Sądu tek w godz. od 17 do 19 w 
Wojewódzkiego w Gdańsku, gmachu Prez. Woj. RN, ul. 
dla uczczenia święta 1 Maja 3-go Maja, pokój 102. 
i V Światowego Festiwalu | —“—

wyzwolenia Gdańska Młodzieży podjęła cenne zu-.
bowiązame udzielania bez- j 
płatnych porad prawnych; 

dakcja „Głosu Wybrzeża“ jspontowcorti, działaczom i or-, 
zorganizowały wczoraj ulicz I g^nizacjom sportowym. . j
ny bieg sztafetowy. j Prezydium Wojewódzkie-j ^ ___ ................ .......

Do biegu zgłosiły się szta- ! go Komitetu Kultury Fizycz|g0^Ł 10 w parku północnym 
fety ze wszystkich powiatów i nej zatwierdziło Sekcję ^Po-j w Sopocie odbędzie się wo- 
i miast wydzielonych. Jedy- jrad Prawnych przy WKKF, i jewódacki bieg na przełaj, 
nie działacze sportowi z Ma!j która rozpoczyna pracę od lj gjeg ^en stanowić będzie 
borka zlekceważyli tę im- ! kwietnia br. w każdy czwar | ostatnią próbę sił przed cen­

tralnym biegiem na przełaj, 
który odbędzie się 17 kwiet­
nia w Gorzowie. - 

Wojewódzki bieg na prze- 
j łaj przeprowadzony zostanie 
na następujących dystan­
sach: seniorzy — 2 km, 4 km 
1 8 km, seniorki — 800 m i

. 1000 m, juniorzy —- 1509 m,Dla uczczenia 10 rocznicy _ 600 chłopcy-
_ . i wvzwolenia Gdańska, sekcja J
Dalsze sztafety przybyły |piłki siatkowej przy WKKF 

na metę w następującej ko- j organizuje w dniach 1, 2, 3 
lejnosci: 5) Sopot, 6) Koście- 'kwietnia turniej siatkówki
rzyna, 7) Kartuzy, 8) Wejhe- i drużyn męskich i żeńskich o!kum Hotelarskim w Sopocie, 

"----- 1 " ‘ ‘ 'przy ul. Powstańców War­
szawy 80.

W turnieju biorą udział 
następujące zespoły: kobie­
ty: Kolejarz DOKP Gdańsk, 

i Reprezentacja AZS, Budow­
lani. — Lechia Gdańsk i

800 m i dziewczęta — 500 m.
Zbiórka zawodników na­

stąpi o godz. 9 w Techni-

tandetne futer- HO ffiGCZ Z CWKS Start Gdynia.
Turniej żeński odbędzie się

cio Warszawy
PP i T „Orbis” wr Gdań-

n.oo — !lepsze osiągnięcia, ułatwiając sku wspólnie z sekcją tury- niedzielę 
/vuu. aia azieci. i,.w — Muzy-' k . rL na newn0 bv>stykl przy zs Budowłani -:nie 10.

4« l Pknr,vścia!L^hia, organizuje w niedziel w turnieju mężczyzn u-j

w Gdańsku w sali przy ul. 
Osiek. Początek spotkań 1 i 
2 kwietnia o godz. 17, a w 

3 kwietnia o godzi-

Warszawa. ; Osowa.
Koszt wycieczki, obejmu-j Turniej odbędzie się w sa-l 

S. M. — Gdynia jący przejazd i bilet wstępuj li Technikum Handlowego wj 
na mecz, wynosi 74 zł od oso;Sopocie przy ul. Kościusz-| 

Prosimy hodowców stówa \by. jki 18. j
rzyszonych i „dzikich“ o j Zapisy przyjmuje PP i Tj Początek spotkań 1 i 2j 
zabieranie głosu w dysku- J „Orbis” Gdańsk, PI. Gorkie- j kwietnia o godz. 17, a w nie-
sji. RED. |go 1, tel. 347-77. i dzielę o godz. 9.
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„CZYTELNIK“.

Zamówienia l wpłaty na pre­
numeratę „Dziennika Bałtyc­
kiego“ przyjmują listonosze! 
— Cena prenumeraty wynosi 
miesięcznie 5 zł „Dziennik 
Bałtycki“ można nabyć we 
wszystkich punktach sprzeda­
ży dzienników i czasopism

Druk. Gdańskie Zakłady Gra­
ficzne Gdańsk.

Zam. 1141 — W-6-2601

Wiatta
Bajka nie

Eulalia jest kobietą. Było kiedyś zebranie. 
, Stwierdzenie to nie moje Żar lipcowego ama lat sie 
S (mówię o tym z obowiąz przez okno. Zabrała g.-os 
S ku kronikarza), lecz naj- Eulalia i słowa jej zaczę- 
^ bliższego otoczenia, które fy padać kawałkami 'K u 
i opiera je -na pewnych zna im czoła zebranych. ( ~)f

r.zni byliby może za Lekki,
opiera je na pewnych 
kach szczególnych.

} Jeśli więc oni się nie 
S mylą, to Eulalia jest rze- 
i czywiście kobietą.
; Jest poza tym całkoioi-
j cie „na linii“ i „w ra­

mach“. Nie ma wahań i 
wątpliwości — „ona wie“.

czm _ 
orzeźwiający powiew, a>£
tych „kawałków“ nie mo­
gli darować.

Była kiedyś grupa entu­
zjastów', nad którą objęła 
protektorat. Jej spojrze­
nie, jej głos, zamieniły >ch 
w lodowe kukły.

W orbicie jej. myśli naj-
Jej życie (czy ona żyje piękniejsze uczucia były 

naprawdę (?) — ale jeśli amoralne, zabawy za we- 
< jest, to chyba żyje) jest Sołe, wypowiedzi bez wy- 7 
) proste jak klinga szpady, dźwięku, zamiłowania dro ^ 
/ którą za symbol swój wy- bromie szcza ńs k \ e. U wszy ^ 
i brała. Eulalia bowiem ival stkich było wszystko złe. \ 
^ czy. Walczy o słuszną Wszystkim miała wszyst- S 
S sprawę. Ody obserwujesz ko za złe. Aż przyszedł 
) jej surową sylwetkę, gdy dzień, w którym piękny 
l słuchasz jej ostrych slóic, królewicz.., 

gdy patrzysz w... jej oczy..
Och nie, tego nie radzę.

Był kiedyś co prawda 
młodzian czuły, o oczach 
pełnych ognia, który miał 
odwagę zaglądnąć w oczy

Przepraszam, tak byłoby 
w bajce, a przecież powie­
dzieliśmy, że Eulalia żyła 
naprawdę.

Kończmy więc inaczej.
Eulalii. Nieostrożny. Spo- Aż przyszedł dzień, w któ 
piekl się ogień, została ,-ym Eulalia ze zdziwię 
gorycz soli karlsbadzkiej. niem zobaczyła, iż jej 

Były kiedyś dzieci, które 0CZV> u i€l s.oiua stiacUy 
zabiegły gej drogę ze śmie >,czat •
ehern i piosenką. Biedne 
dzieci. Stały się tak smut­
ne, iż rozweselić jc truci 
niej niż plączącą wierzbę.

Po raz pierwszy obej­
rzała się wokół siebie i o 
dziwo, była sama. Sama 
została na „tym etapie

Były kiedyś cudne kwia- a, życie pełne szumnej ra
ty, czerwone jak życie 
goździki. Jedno jej spoj­
rzenie wystarczyło by zwa 
rzone opuściły główki.

Eulalia jednak nie tyl­
ko patrzy, ona również 
mówi. Jej słowa są slusz 
ne, ideologiczne, krytycz­
ne.

dości było już na następ­
nym.

Eulalii po raz pierwszy 
mocniej zabiło serce. To 
zresztą też nieprawda. — 
Eulalia nie miała serca. 
Biedna Eulalia.

Andrzej Pawluk

FACH OWCY POSZUKIWANI
Tynkarzy - murarzy przyjmie Przedsiębiorstwo 
Robót Elewacyjnych w Gdańsku, ul. Wały Ja­
giellońskie 14/16, I piętro, pokój 12. 721-K
2-eh inżynierów lub techników drzewiarzy, ze 
znajomością prac szkutniczych, zatrudnimy. Wy­
nagrodzenie wg umowy zbiorowej. Gdańska Sto­
cznia Jachtowa, Gdańsk - Stogi, ul. Sienna 45. 
Telefon — 348-06. 769-K
St. referenta zaopatrzenia z praktyką zatrudni 
od 1 kwietnia br. Gdańska Fabryka Farb i La­
kierów w Oliwie ul. Czerwonego Sztandaru 104. 
Skierowanie przez Urząd Zatrudnienia. 771-K
6 inżynierów budowy okrętów, pożądana prak­
tyka zawodowa przyjmie Biuro Projektów Bu­
downictwa Morskiego. Warunki do omówienia. 
Zgłoszenia osobiste w sekretariacie B. P. B. M., 
Gdańsk, Wały Piastowskie 24, codziennie od go­
dziny 7 do 15. 796-K
Oborowego zatrudni natychmiast Zespół Rybac­
ki Piotrowo, p-ta Tczew. Mieszkanie pokój z ku­
chnią. 799-K
Kierownicy sklepów branży spożywczej wykwa­
lifikowani potrzebni natychmiast. Zgłaszać się 
do Dyr. M. H, D. Art. Spożywczymi w Gdyni, 
Plac Konstytucji 5, dział kadr. 805--K
Stolarza zaangażuje natychmiast Dyrekcja Pań­
stwowych Zakładów Wychowawczych w Wejhe­
rowie. Warunki do omówienia na miejscu.
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DOMEK jednorodzinny z 
jgrodem (3 pokoje z ku­
chnia. spiżarką, werandą) 
sprzedam. Orłowo, ul. Wi­
tolda 15. 2114-G

VYD ZIERŻAWIĘ małe go-
podarstwo rolne wraz z 
abudowaniami koło Białe 
:ostoku. Oferty Biuro O- 
;łoszeń „Prasa“ Gdańsk — 
>od „2104“. 2104-G

KUPIE parcele w Gdyni. 
Orłowie. Tel. 13-04, od 
godz. 6. 936-P

KUPNO

ZAKUPIMY 4 opony wym. 
1050 x 20, tel. 419-50, godz. 
18—20. 2Ö85-G

KUPIĘ komplet rur do kot 
ła 8 m kw. powierzchni o- 
grzewawczej do cieplarni. 
Oferty z podaniem ceny: 
Głąb. Pułankowiee, pow. 
Kraśnik. 784-K

DWA pokoje z kuchnią 
(werandą, ogródkiem) w 
Starogardzie Gdańskim za 
mienie na podobne w trój 
mieście. Wiadomość — 
Gdańsk, tel. 314-41, wewn. 
274. 2112-G

ZAMIENIĘ 2,5 pokoju z ku 
chnią, 600 m kw. ogrodu 
przydomowego Gdańsk - 
Siedlce, Na Zboczu 96/4 na 
dwa pokoje z kuchnią w 
Gdańsku - Siedlcach lub 
we Wrzeszczu. 2115-G

SŁONECZNE 2 pokoje z 
kuchnią, z wygodami — 
Wrzeszcz, Kniewskiego 24 
m. 6 zamienię na podob­
ne lub większe w Gdyni, 
względnie Orłowie.

SNOPO WIĄZ ALKĘ. żni­
wiarkę. młocarnię, kosiar- 
kę oraz motor ropniak —: 
kupię. Oferty Kurzyna Hi.ej 
ronim, Wrzeszcz, Jasiono-: 
wa 6/2. 2143-G •

PIĘ samochód osobowy, 
lędnie zamienię na 
) stan samochodu obo 
ny. Sopot, 22 Lipca 20, 
5. 939-P

TOR elektryczny od 
! KW, około 1400 obro- 
r, na 380 vol kupię — 

rolnictwa. Franciszek 
:egowski, Chwaszczyno, 
V. Wejherowo.

MASZYNĘ heblarkę zaku­
pi lub wypożyczy względ­
nie zamieni wyrównarkę 
na heblarkę. Miejskie 
Przedsiębiorstwo Gospodar 
ki Komunalnej w Gdań­
sku - Wrzeszczu ul. Graży 
ny 8, teł. 413-73, 798-K

LOKALE

KAWALER pracujący w te 
renie poszukuje pokoju 
przy rodzinie do lipca. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń „Pra 
sa“ Gdańsk pod „Inżynier“

MASZYNĘ gabinetową bę­
benkowa kupię. Gdynia, 
3órna 2 m. 5. 933-P

KUPON gäbardiny. setkę, 
szarozieloną, może być 2,70 
m — kupie. Oferty Biuro 
Dgłoszeń „terasa“ Gdańsk 
pod „Kupon“. 2111-G

MASZYNĘ do pisania ku­
pie. Sopot Czerw. Armii
74 m 7. ^4'p

POKÓJ z samodzielna ku­
chnią w centrum Sopotu 
zamienię na podobne w So 
pocie lub Orłowie. Wiado­
mość Sopot, Wybickiego fi 
m. 1 — godz.15—17 Luther.

MŁODE bezdzietne małżeń 
stwo — marynarz pływa­
jący poszukuje nokoju w 
trójmieścte, najchętniej w 
Gdyni. Wiadomość Gdynia 
tei. 15-77. od godz. 17.

POSZUKUJĘ pokoju kawa 
lerskiego w Gdyni. Zgło­
szenia przyjmuje tel. 18-44 
Undziłło, 935-P

MŁODY pracujący poszu­
kuje pilnie pokoju w trój 
mieście. Tel. 425-86, — od 
godz. 10—14. 9S1-P

MIESZKANIE słoneczne 1 
pokój z kuchnią, przedpo­
kojem, łazienką, ze wszy­
stkimi wygodami, I piętro 
w Elblągu, Czerniakowska 
33/5 zamienię na trzy po­
koje lub dwa duże.

2 POKOJE z kuchnią w 
Oliwie, ul. Grunwaldzka 
498/4 zamienię na podobne 
z możliwością trzymania 
inwentarza na trasie Oru­
nia — Pruszcz. 2117-G

DWA słoneczne pokoje z 
kuchnia, ogródkiem, wygo 
darni w Łodzi ul. Lecznicza 
2/1 zamienię na 3 pokoje 
z kuchnia, najchętniej we 
Wrzeszczu, Bukszyńska.

SAMOTNY, pływający ma 
rynarz poszukuje niekrępu 
jącego umeblowanego po­
koju w Sopocie lub Wrze­
szczu. Oferty Biuro Ogło­
szeń „Prasa“ Gdańsk pod 
„.Pilne“. 2144-G

DWA oddzielne mieszkania 
po półtora pokoju z kuch 
nią w Gdyni zamienię na 
4" pokoje z kuchnią, ogród 
kiem i miejscem na war­
sztat w okolicy Gdyni. — 
Wiadomość Gdynia, Porto­
wa 7 m. 5. 953-P

MIESZKANIE 2,5 pokoju, 
słoneczne, z wygodami za 
mienię na podobne w śród 
rnieściu. najchętniej z cen 
tralnym ogrzewaniem. 
Gdynia, Słupecka 18 m. 5,

PRACA

POTRZEBNA pomoc domo 
wa. Wrzeszcz, Karłowicza 1 
m. 2 — zgłoszenia godz.
13—15. 2079-G

POMOC domowa potrzeb­
na. Oliwa, Armii Radziec­
kiej 24 (sklep — plisowa­
nie). 20S4-G

GOSPODYNI samodzielna 
z referencjami do prowa­
dzenia gospodarstwa i wy­
chowywania dwóch chłop­
ców (lat 9 i 5)' potrzebna 
Sopot Władysława IV 11/5. 
godz, 18—20. 2093-G

MANICURZYSTKA. fryzjer 
ka, pierwszorzędna siła po 
trzebna. Wrzeszcz, Konra­
da Leczkowa 30 — „Stani­
sław“. 2126-G

POMOC domowa do 3 osób 
1 4-letnłego dziecka potrze 
bna. Zgłoszenia Sopot, tel. 
520-85, godz. 9—11.

GOSPOSIA samodzielna pil 
nie potrzebna. Referencje 
konieczne. Wrzeszcz, Ro­
kossowskiego 26 m. 3.

ZGUBY

ZUBILEWICZ Krystyna - 
Wrzeszcz, Matejki 16 zgu­
biła kwit komisowy sklepu 
MHD nr 10 na zł 180.

ŻURAWSKI Jan, Gdańsk, 
Biskupia 21 zgubił przepu­
stkę Stoczni Gdańskiej.

ZARZĄD Portu Gdańsk — 
unieważnia zaświadczenie 
wojskowe o zdaniu doku­
mentu wojskowego nr 
P-0126/54 na nazwisko Przy 
byciński Leonard. 2088-G

FILIPEK Mieczysław — 
Gdynia, ul. V/olnośei 29a/8 
zgubił dowód rejestracyj­
ny nr A08-632, wydany 
przez Miejską Radę Naro­
dową w Gdyni.

GRZENIA Urszula, Rumia, 
ul. Zbychowska 26 zgubi­
ła przepustkę ńr 8149 Gdyń 
skiej Stoczni Remontowej.

IGŁY do podnoszenia o- 
czek najwyższej jakości — 
gwarantowane polecamy. 
Wszelkie naprawy igieł, ma 
szynek rzetelnie, szybko, 
wykonujemy. F-ma „Ter- 
rax“ Poznań, Kochanow­
skiego 5. 733-K

NAUKA
KSIĘGOWOŚCI, stenogra­
fii, języków udzielam ko­
respondencyjnie. Łódź i, 
skrytka 57. 471-PG

PISANIA na maszynie na 
kursie zaocznym (korespon 
deneyjnym) uczy Stowarzy 
szenie Stenografów i Ma­
szynistek PRL. Dział Kur­
sów Zaocznych Poznań, ul. 
Chełmońskiego 7. 731-K

WOLF Jan, Oigzynka, Błoń 
ska 14 zgubi! przepustkę 
Gdańskich Zakładów Mięs­
nych. 2090-G

UNIEWAŻNIA się zgubio­
ną pieczątkę okrągłą, me­
talową nr 44 Centralnego 
Biura Konstrukcji Okręto­
wych nr 2. 2046-G
WICZLING Zofii zarrr.
Chwaszczyno skradziono we 
Wrzeszczu torebkę z doku 
męntami. 952-P

ZGUBIONO zaświadczenie 
wydane przez „Arkę“ Gdy 
nia nr ll/g-106/54 na nazwi 
sko Grzegorczyk Mieczy­
sław zam. Gdynia - Redło 
wo. Łużycka 1/11.

ZGUBIONO zaświadczenie 
nr l/K-114/54 wydane przez 
PPiUR „Arka“ Gdynia, o- 
raz zaświadczenie zdania 
dowodu osobistego na naz 
wisko Hohn Józef, zam. Re 
wa nr 62. 947-P

R Ö Ż N e”

SPRZEDAŻ

TANIO sprzedam nowa ma 
szynę do pisania „Conti­
nental“. Wrzeszcz, Matki 
Polki 6 m. 5. 2109-G

RADIO „Syrenę“ z gwa­
rancją — tanio sprzedam. 
Gd.-Siedlce. Zakopiańska 
8E m. 2. 2108-G

NUTRIE hodowlane sprze­
dam. Sopot - Kamisnnj' 
Potok, Wejherowska 27/29.

WAGI lekarskie i wagę 
dziesiętną żelazną, nośność 
250 kg sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń „Prasa“ — 
Gdańsk pod „2084“,

KOŁDRY wełniane nowe, MOTOCYKL NSU 350 lub 
kupon eksportowy sprze- j 560 ccm, stan bardzo do­
dam, Gdynia, Świętojań- bry sprzedam. Kiassa, Gdy 
ska 71—2 'tel. 25-25. ! nia, Czerwonych Kosynie-______ I______________ i rów 78. 942-F

SPRZEDAM nową dubel­
tówkę 12 Sauer. Gdańsk - 
Przeróbka, Bajki 23.

RADIO oraz adapter z pły 
tami sprzedam. Gdańsk - 
Wrzeszcz, ul. Klonowicza 
DS nr 5 m, 244. 2087-G

PIANINO krzyżowe okazy] 
nie sprzedam. Wrzeszcz, 
Partyzantów 17b/14.

PSA rasowego spaniola 
sprzedam. Gdańsk ul. Pod 
miejska 16—9. 2093-G

SAMOCHÓD KdF nie na 
chodzie sprzedam. Oliwa 
Polanki 94a (przystanek A- 
brahama). 2096-G

KARAKUŁY’ 3/4 sprzedani, 
Sopot. Bolesława Chrobre­
go 24 m. 4. 2097-G

NOWE radio „Syrenę“ — 
sprzedam. Wrzeszcz - Brę- 
towo, ul. Słowackiege 102.

WÓZEK dziecięcy (bliźnia 
czy) sprzedam. Lębork, 
Chopina 9/ą. 879-P

WÓZKI dziecięce najnow­
sze modele: głębokie cera 
towe, sportowe, koszyko­
we. rurowe na kulkach po 
lecą: Gdańsk, Kartuska 1.

NOWE radio 9-lampowe o- 
raz „Pionier“ — sprzedam, 
Gdańsk, ul. Ogarna 28/4a,

OKAZYJNIE sprzedam ma 
szynę damską „Singer“. — 
Gdynia, Bema 18/10.

NOWOCZESNY wózek dzie 
cięcy autko — sprzedam. 
Gdynia, Zygmunta Augu­
sta 6—82. 934-P

FRYZJERKA „Maria“ — 
Wrzeszcz, ul. Karłowicza 
zawiadamia PT Klientów, 
że zakład jest czynny bez 
przerwy w niedzielę 3. 4. 
1955. 2033-G

DNIA 24 marca zginął pies 
wilk (maść brązowo-popie 
łato - czarna). Wabi się 
„Sargas“, zwrot wynagro­
dzę — ostrzegam przed ku 
onem. Gdańsk - Chełm. Lot 
ników Polskich 47—4. Szer- 
ment. 2089-G

; WOLSZAN Antoni. Kack
I Wielki — wysiewa na swo 
| im polu przy ul. Staro- 

dworcowej truciznę,

RADIO „Mazur“ sprzedam. 
Gdańsk, Jana z Kolna 9—7.

PRALKĘ elektryczna sprze 
dam. Wiadomość Gdynia, 
Żeromskiego 4a m. 2.

MOTOR 4 cyl. DKW kom­
pletny. ze skrzynia biegów 
sprzedam. Tutkowski St„ 
Sierakowice, Dworcowa 1.

RADIOODBIORNIK „Stern* 
klawiszowy, nowy sprze 
dam. Gdańsk. Ogarna 84A 
m. 3. 2113-G

NUTRIE 4—6-miesięczne - 
sprzedam. — Gdańsk 
Wrzeszcz, Traugutta 94,
MOTOCYKL „Ardie" 200* 
sprzedam. Rydzkowski ■ 
Tczew. Straż Pożarna.

KROWĘ młoda, owcę, ja­
łówkę sprzedam. Gdańsk - 
Oliwa, Poznańska 27.

AKORDEON 120 basów
„Hohner“ sprzedam. Gdy­
nia. Kopernika 14—3, od 
godz 15. Wiśniewska.

SAMOCHÓD „Mercedes“ 
V 170, nośność 500 kg — 
sprzedam. Gdańsk, Elbląs­
ka 35—3. 2076-G

KROWĘ wysokocielna — 
sprzedam. Wiadomość Ró- 
żyny, pow. Gdańsk, Regen 
brecht, 2057-G

MŁODEGO rasowego szkoc 
kiego terriera — suczkę — 
sprzedam. Gdynia, tel. 21-92 
(wieczorem). 922-P

WÓZKI dziecięce głębokie 
i spacerowe, najnowsze mo 
dele poleca „Bajka“ Gdy­
nia, Świętojańska 97.

TANIO sprzedam jazz, nu-------------------------------------------
ty oraz stół biurowy. Gdy i ADAPTER nowy sprzedam, 
nia Żwirki i Wigury nr 4 i Gdynia - Orłowo. Wrocław 
m. 3. 951-P! ska 18 m. 6. 2141-G

JAŁÓWKĘ na ocieleniu — j MOTOCYKL „Ardie“ typ 
sprzedam. Gdynia. CzerWo J 500 z koszem — sprzedam, 
nych Kosynerów 162a, i Gdańsk, Na Stoku 25/3.

MASZYNĘ do rejestrowania 
wpływów kasowych marki 
„National“, stan dobry — 
sprzedam. Lindorf Klara, 
Łebień, pow. Lębork.

RADIO „Stern“, dwugłoś- 
nikowe, oraz radio „Mińsk“ 
z adapterem — sprzedam. 
Gdynia, Migały 43 m. 20 — 
godz. 17—18. 950-P

ś. + p.

Wanda Jankowska
st. pielęgniarka Państwowego Szpitala 

Klinicznego Nr 1 w Gdańsku
zmarła po długich i ciężkich cierpieniach 

w dniu 27 marca 1955 r.
Pogrzeb odbędzie się 31 marca br. o godz. 15 z ka­
plicy na cmentarzu centralnym we Wrzeszczu 
(Srebrzysko), o czjrm zawiadamiają z głębokim 
smutkiem koleżanki

PIELĘGNIARKI PSK
ssmmmMmesesMmmmmmm

tmssssB

ś. + p- Helena Suwalska
urodzona 16 sierpnia 1918 roku

zmarła w dniu 28 marca 1955 roku w Gdyni — Chylonii 
ul. Żukowska 19.

Msza św, odprawiona będzie w piątek, 1 kwietnia o godz. 
8,30 w kościele w Gdyni — Cisowej, po której nastąpi wyprowa­
dzenie zwłok na cmentarz miejscowy.

O czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim smutku
MĄŻ Z CÓRKĄ I RODZINA

Dnia 26.III. br. zginął śmiercią tragiczną przeżywszy lat 21
Slaraisfiwski

W zmarłym tracimy drogiego kolegę i przyjaciela.

Studenci Wydziału Budowy Okrętów 
Wieczorowej Szkoły Inżynieryjnej

2153—9


